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-Wydzih krajowy w sprawie Kanałów. 


Wiedeń, 24 sierpnia. 


+ „N. Fr. Presse" donosi ze Lwowa: Wy- 
dział krajowy uznaje propozycyę rządu 
w sprawie budowy kanałów, jako niena- 

dające się do dyskusyi i nie zasługujące 
na poważne traktowanie. Finansowe 
stosunki kraju wykluczają możliwość, 
aby kraj budował kanał własnym kosztem i 
tylko przy pomocy subwencyi 120 milionów 
kor. ze strony rządu. Co sią tyczy możliwości 
budowy kanału przez przedsiębiorstwo prywa- 
tne, to „N. Fr. Presse* zaznacza pogłoskę, iż 
galicyjski Bank przemysłowy ma za- 
miar utworzyć towarzystwo budowlane 
kanałowe z kapitałem akcyjnym 150 miiio- 
nów, do którego należałby także kraj z udzia- 
łem 30 milionów. 


$ 1 
Posłowie rasy wober kanalu. 

: „Gazeta Lwowska“ donosi: Dnia 21 b. m. 
przed poiudniem odbyła sią konierencya prezy- 
denta ministrów br. Bienertha z posłami klubu 
ruskiego drem K. Lewickim i drem Oleśnickim. 
Na konferencyi omawiano przedawszystkiem 
sprawę kanałów. 

Ruscy posłowie wręczyli prezesowi gabinetu 
memoryał, którego osnowa w głownych zary- 
sach przedstawia się następująco: 

_ Akcja wdrożoda na podstawie ustawy wod- 
naj z roku 1901, ma dla ruskiej ludności o tyle 


wartość i znaczenie, o ile obejmuje także regu-| 


dacyę rzek i melioracye przyległych gruntów, a 
tem samem przyczynić się może do podniesienia 
rolnictwa. 7 ; 

Z tej jedynie przyczyny oświadczali się po- 
Błowie ruscy zarówno w parlamencie, jak w 
Eejmie zawsze za drogami wodnemi i popierali 
w tym kierunku zabiegi Koła polskiego. 

Okoliczności jednak, do których przystogo- 
ało się to stanowisko posłów ruskich, uległy 
zmianie. 

Regulacya rzek kanałowych wcale nie odpo- 
wiada oczekiwaniom rolników; ma być ona 
przeprowadzona bez  melioracpi przyległych 
gruntów, a przytem w taki sposób, że ekono- 
miczne położenie właścicieli owych gruntów 
tylko się pogorszy i to w znacznej mierze tak 
dalece, że w niektórych okolicach regulacya 
stanie się istną katastrofą. 

Wobec tego ustał jedyny powód, dla którego 
ruska ludność mogłaby z radością powitać prze- 
prowadzenie dróg wodnych, a jej przedstawi- 
ciele popierać akcyę rządową w tej sprawie. 
+ Ponieważ zaś obecnie pojawiły się trudności, 
nasuwające wątpliwości, czy wogóle wykonać 
będzie można ustawę wodną z roku 1901, z dru- 
giej zaś strony Koło polskie nie uwzględniając 
fizycznej niemożliwości, wywiera nacisk, by ka- 
nały budowano i od uwzględnienia tego żąda- 
nia czyni zawisłem swe stanowisko — przeto 
klub ruski oświadcza, Ż8 w sprawie budowy 
dróg wodnych zajmuje czysto ekonomiczne sta- 
uowisko i z tego też stanowiska zapatrując się 
na sprawę, a uwzględniając, iż przeciwko bu- 
dowie dróg wodnych podniesiono na podstawie 
fachowych wywodów i obliczeń bardzo poważ- 
me wątpliwości, uważa za rzęcz potrzebną, a 
nawet konieczną, by dodatkowo rozpatrzono 
gruutownie całą kwestyę i ustawę z roku .1901 
poddano rewizyi. Gdyby dodatkowe badania 
wykazały słuszność obaw, wyrażonych przez 
przeciwników kanałów, byłby klub ruski gotów 


«imieniem i w interesie ruskiej ludności wiej- 


- przeznaczeniu, 


skiej Galicyi wschodniej odstąpić od żądania, 
by rząd ustawę wodną z roku 1901 wykonał i 


rach, poosi. Kasy ossaząd. 807.484 
dzienników A. Olozewesiogo, ulica 


przystąpił do wybudowania kanału Dunaj-Odra- 
Wisła, a to pod warunkiem, że przypadająca £ ty- 
tułu owej ustawy na Galicyę kwota, użyta bę- 
dzie na cele rolnicze, przedewszystkiem zaś na 
systematyczną, fachową regulacyę rzek i melio- 
rucyę przyległych gruntów, 


Spis ludności w Ausiryl. 


W państwach o jednolitym charakterze etno- 
gralicznym, spis ludności jest zwykłą czynnością 
władz administracyjaych, mogącą nastręczyć 
tylko techuiczne trudności, natomiast w Austryi, 
zwłaszcza teraz, gdy spór narodowościowy tak 
bardzo się zaostrzył, spis ludności ma często 
cechy roboty politycznej w krajach o ludności 
mięszanej, tudzież na tak zwanych kresach. Ta 
spis ludności służy często do sztucznego pomuo- 
żenia stanu liczebnego jednej narodowości ko- 
szłam drugiej, co przedewszystkiem bardzo 
zręcznie i nieraz bezwzględnie uprawiają Niemcy. 

Z tego powodu zasługuje na uwagę ogłoszone 
wczoraj rozporządzenie ministerstwa spraw we- 
wnętrznych z dnia 20 bm. w sprawie spisu lu- 
dności mającego się dokonać w dniu 31 grudnia 
bieżącego roku. Rozporządzenie to, opierające 
się na ustawie z r. 1869, ma w pewnych kie- 
runkach dać wyraz nowym wymogom CZASU i 
ruchu ludnościowego. 

I tak została utworzoną nowa rubryka, w któ- 
rej oznaczony zostanie zawód, któremu odda- 
wał się każdy obywatel w d. 31 grudnia 1907 
(Ta tudzież zawód z dnia 31 grudnia 1910 roku. 
| W ten sposób zebrane zostaną daty, odnoszące 
się do zmiany zawodu, a zwłaszcza wyja- 
śniające, o ile przechodzono ze stanowisk 
samodzielnych na niesamodzielne, 
tudzież odwrotnie. Obok tego zostaną zebrane 
dokładniejsze niż w r. 1900 daty co do zajęć 
pobocznych, wykonywanych w czasie wolnym od 
właściwej pracy zawodowej. 

Na pierwszy plan wysnnęła się sprawa sto- 
sunków mieszkaniowych. Nowe rozporzą- 
dzenie ministerstwa spraw wewnętrznych ujęło 
tę kwastyę w pewien system, ograniczyło liczbę 
pytań i uprościło ich stylizacyę, natomiast po- 
większyło znacznie liczbę gmin, w których mają 
być zbadane stosunki mieszkaniowe. Dalej ma 
spis ludaości przygotować po raz piewszy dane 
dla zbudowania ogólnej statystyki domów, a 
mianowicie zostaną dokładnie określone budyn- 
ki, służące w całem państwie do colów mie- 
szkalnych. ; s 

Natomiast odpadnie spis przedsiębiorstw rze- 
mieś!lniczych, jak to uskuteczniono go w 
związku z poprzednim spisem ludności. Przez to 
odpadnie cały szereg pytań, a pozostanie miej- 
sce dla uwidocznienia innych ważnych momen- 
tów, dotąd zaniedbanych. I tak w myśl życzeń, 
wyrażonych przez kongresy naukowa, mają być 
osobno policzeni niewidomi i głuchoniemi. Rów- 
nie obejmie nowy spis lndności w osobnej ru- 
bryce liczby tych osób, które posiadają wogóle 
grunt, czy to ziemię orna. czy lasy, czy parcele 
budowlane. Obok liczby zwierząt domowych wy” 
mieniona bedzie także liczba ich właścicieli. 

W innych punktach rozporządzenie minister- 
stwa spraw wewnętrznych nie odstępuje od prze: 
pisów, które wydano w sprawie poprzedniego 
spisu ludności. Tylko niektóre pytania zostały 
ściślej wystylizowane, przynajmniej w intencyi 
autorów rozporządzenia, Odnosi się to w pierw- 
szym rzędzie do kwestyi językowej. Po 
myśli crzeczenia centralnej Komisyi statysty- 
cznej w Wiedniu spis ludności będzie mieć zno- 
wa rubrykę z nagłówkiem: język potoczny 
(Umgangssprache). aN 

Jak wiadomo, z wielu stron podniesiono żą- 
danie, ażeby spis ludności miał rubrykę: na- 
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11 (Ciąg dalszy.) 


Rozpamiętywał, co mu opówiadał Jamont, jak 
przez cały ten rok, kiedy obraz pozostawał w 
pracowni, w której twórca życiem zań zapłacił 
nocami przyjaciele i koledzy 
zmarłego doświadczali dziwnych i niepokoją- 
cych wrażeń.. z tamtego brzegu. 

Ciche kroki rozlegały się w pobliżu wielkie- 
go plólna, coś jak westchnienie, czy oddech, 
niespokojnie dyszało w przestrzeni wysokiego 
atelier, zrana znajdowano krzesło stojące na 
wprost ukochanego dzieła. 

. Raz gdy koledzy, wiedzeni zdenerwowaniem 
1 żalem, siedzieli wyczekująco w ciemnościach, 
wsłuchując się w znajome odgłosy, pies kudła- 
ty, przyjaciel! wszystkiej bohemii, zerwał się 
nagle z legowiska, z wyciem rzucił się w stro- 
tę obrazu i stanął jak wryty z łazami sztyw- 
p izjeżoną w nadnaturalnym strachu sier. 
Cia, 
* Ku niemu z zapaloną świecą podbiegli mło- 
2i artyści. I żaden, jak sami potem wyznali 
śobie, nie mógł i nie wiedział czemu nie mógł 
roku postąpić. Zaklęte jakieś koło zaświatowej 
tęsknoty otaczało genialny utwór Szałn. 

Niewidzialne nie oddawało na własność tego 
60 stworzyły nieznane siły. Jeszcze duch mę 
Czarni, rozcargany, silniejszy od śmierci, duch 


Podkowińskiego, bronił przystępu do syntezy 
swego natchnienia i strzegł dzieła zazdrośnie, 
kojąc swą zaświatową tęsknotę. 

Karliński odszedł od dzieła Podkowińskiego 
silnie wzraszony. Niechcący niejako i niezależ- 
nie od obrazu, przemyślał dużo, wpatrzony w ten 
ruch, lecący w bezgraniczne zatracenie. E 

O, zdobyć tę potęgę w życiu, tak wziąć w dłoń 
żelazną kierunek ruchu mrowiska ludzkiego, 
z trędowatego płazów pełzania uczynić lot zło- 
tookich sokołów!... | 

Pchnąć bieg Świata innemi tory i żeby nie 
zadrżała dłoń litośna i trwożna odpowiedzial- 
nością czyni... 

Z rozpaczą wziął Karliński głowę w zaciska- 
jące se dlonie; w pękającej z bola piersi za- 
kolatu? mu jak wielkopostny dźwięk drewniaby 
klekot slów śmiertelnych: Zapóźno. Ach byle 
iść, byle nie ustać.. może więc kto inny! 

Może mój syn!... 

Syn! to pojęcie wspaniałe i królewsko-du- 
mne zgrzytało w nim jak zardzewiałe miecze 
po spękanych pancerzach. Ninio! flanelowy Prin- 
ce Charmant, z wieczną morbidezzą w bla- 
dych, marzących 0 nieokreślonych zamiarach 


i dzieła ducha... | a a 

Kwiat tęsknoty 1 niepokoju, szukający po 
świecie szczęścia tylko i nie mogący żyć jeśli 
go choćby dełikaśnemi 


irosk ból objęł z 
roska, czy JEJ Karliński nie może ma- 


ramionami. Przecie tego 0 = 
zomnieć, ani na jedną chwilę w życiu, Że nte- 
gdyś, kilka lat temu, po ostrej, boleśriej Tozmo- 
wie, w której surowo skarcił 17-letnid dziecko, 


oczach... . s ME ; . . P » 
Ninio! A zaiste ten ci jest dziedzic imienia 
| za lenistwo, za niedbałość, za głupie zapatrze- 


ków, B 
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rodowość. Żądania tego rozporządzenie mi- 
nisterstwa Spraw wewnętrznych nie uwzględni- 
ło z tego powodu, że, jak twierdzą jego auto- 
rowie, dostałby się do spisu ludności „moment, 
którego nie można skontrolować z natury rze- 
czy*. Twierdzenie to ma opierać się rzekomo 
na teoryi naukowej o pochodzeniu ras, miesza- 
niu krwi i t. d” i 

Odrzucono równie żądanie, ażeby uwzględnio- 
ny został język ojvzysty. I tutaj źródła 
urzędowe dają komentarz wielce szwankujący. 
Powołują się między inuemi na tę okoliczność, 
że często język, w którym pawna osoba od 
dziecka kształciła się i myślała, bywa następ- 
nie „pośród innych warnaków usuniety przez 
język inny“. W ten sposób ów język ojczysty 
„truci na aktualności*, jak się wyraża komen- 
tarz urzędowy, dodając jeszcze, że „język OJczy- 
sty bywa często określany przez okoliczności 
przypadkowe“. Ministerstwo spraw wewnętrz- 
nych, usuwając język ojczysty ze spisu ludno- 
Sci, postąpiło wbrew uchwale austryackiej Izby 
posłów. Należy podnieść, że Izba posłów uchwa- 
lila d. 22 czerwca b. r. rezolucyę, która wzywa 
rząd, ażeby obok „języka potocznego* uwzglę: 
dmiono także narodowość. Ministerstwo zwró- 
ciło się do centralnej Komisyi statystycznej, 
która orzekła, że należy, uwzględnić tylko „ję: 
zyk potoczny*, $ > 

Równocześnie wydało ministerstwo rozporzą- 
dzenie do wszystkich namiestnictw i prezydyów 
krajowych, ażeby czuwały wszelkiemi siłami 
nad czystością spisn lyfności, tłumiąc energi- 
cznie wszelkie nadużycie. Jeżeli choćzi o nad- 
użycia, to rząd krajowy na Śląsku powinien 
przelewszystkiem ` czuwać nad czystością spisu 
ludności, tam bowiem odbywa się na wielką 
skałę eskamotowanie Polaków na rzecz Niem- 
ców, a po części Czechów. Ludność polska na 
Sląska powinna przedewszystkiem sama cznwać 
nad tem, ażeby żywioławi polskiemu nie stała 
się krzywda podczas spisu ludności. Od licze- 
bnogo, 8 urzędownie styierdzonego stanu lad- 
ności polskiej na Śląsku zależeć będą w przy- 
szłości bardzo donośne sprawy polityczne, eko- 
nomiczne i szkolne. Xa 


Przemysł w Galicyż. 
i 


* Ważąc czy mierząc *dzieło prof. Bujaka *), 
imponujące swą objętością złośliwy dowcipniś 
stwierdził, że jakkolwiek przemysł Galicyi jest 
Jeszcze muzyką przyszłości, mamy przynajmniej 
dzieło o tym przemyśle, którego widok najwię- 
kszą jego skalę zapowiada, A 

Przemysł .nio rósł wprawdzie wraz z dziełem, 
ale dzięki temu właśnie po raz pierwszy roz- 
miary jego, kierunek i warunki bytu dokładnie 
objąć myślą możemy. Autor z tą swnieuną bez- 
stronnością, z jaką w t. I omawia rolnictwo 
bierze pod rozwagę sprawę uprzemysłowienia 
kraju, stanowisko państwa i władz krajowych 
w tej sprawie, przedstawia organizacyę prze- 
mysłn i t. d. 

Czytelnicy nasi, którym już bodaj prasa li- 
czne o tych sprawach przynosi wiadomości, nie- 
wątpliwie z samego dzieła zechcą się gruntow- 
nie z niemi zapoznać. Na tem miejscu zaś, ko- 
rzystając z danych nagromadzonych przez autora, 
zajmiemy się przemysłem wielkim i stanowi- 
skiem, jakie autor zajmuje wobec akcyi uprze- 
mysłowienia kraju. Zgodnie z panującą dziś w 
Galicyi tendencyą, prof. B. wyraża zdanie, że 
cała akcya kraju i państwa zwrócić się dziś 
powinna ku popierania wielkiego przemyslu. 


OŁUDNIOWY. 
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ciny oświetlona cyframi statystycznemi przęd- 
stawiają się nader skromnie. 

Według spisu przedsiębiorstw z 1902 r. lj- 
czono w Galicyi 79.586 zakładów przemnysło- 
wych i 212.784 zajętych w nich osób. Z tego 
przeszło połowa przypadała na okręg lwow- 
skiej Izby przemysłowej, 27 pre. zakładów i 
31 pre. robotników na okręg krakowski. Wli- 


czując górnictwo, górnictwo i dzierżawy A 


cze cyfry te wzrastają do 155 tysięcy głównych 


zakładów czynnych i 334 i pół osób w nich za-| właśnie, jako akt czysto formalny, 


trudnionych. Przy obu obliczeniach przemysłowi 
galicyjskiemu niesłychanie daleko do ustroju 
panującego w państwie. Na wielki przemysł **) 
przypada bowiem zaledwie 333 zakładów czyn 
nych i 57 tysięcy osób w nich  zatrudsio- 
nych, Zakładów przemysłowych zatrudniających 
ponad 1000 robotników, pomijając przedsiębior: 
stwa państwowe i górnicze, było w 1902 r. tyl- 
ko 4. Od tego czasu stosunki niewątpliwie się 
zmieniły, nowo powstające zakłady mają pze- 
cież zwykle mniejsze rozmiary — zwiększyła się 
zatem raczej liczba przedsiębiorstw przemysło- 
(wych od 100 — 1000 robotników, aniżeli naj- 
większych. Przedsiębiorstw akcyjnych liczono 
w 1902 r. 47 z 5 tysiącami zatrudnionych w 
nich osób. Przedsięsiorstwa państwowe są prze- 
ważnie dużych rozmiarów (przeciętnie wypada 
na jedno 150 pracowników). Należą tu warszta- 
ty kolejowe, dziesięć fabryk tytoniu, dwie fa- 
bryki przerobów włóknistych, cztery budowlane 
i kopalnie gali. 

Prywatny wielki przemysł w Galicyi, jak 
zresztą wiemy wszyscy, wciąż jeszcze potrze- 
buje opieki kraju i państwa, oraz stworzenia 
warunków, na tle których mógłby się rozwijać. 
Anior zarzuca Społeczeństwu, że zgadzając się 
w zasadzie na konieczność uprzemysłowienia 
kraju „nie rozumie ani istoty, ani potrzeb dzi- 
siejszego przemysła*. Wydział krajowy zaś za- 
dowalniał się przez pewien szereg lat „dawa- 
niem jałmużny najypierwotniejszemu przemysło- 
wi (domowemu)*. Dopiero: „Związes przemysłu 
fabrycznego“ Skłonii Sejm do racyonalniejszej 
polityki, przez hojniejsze dotacye na cele fun- 
duszu przemysłowego i właściwe tegoż użytko- 
wania. Odpowiednia ilość sił roboczych, obszer- 
ny rynok wewnętrzny, obłite i tanie środki mo- 
torowe (węgiel kamienny, wody górskie, ropa) 
oto waruuki korzystne dla rozwoju przemysłu. 
iktóre autor slusznie podnosi. Ed 4 

Przepisy prawne i urządzenia społeczne, któ- 
re okazały się dostatecznomi dla rozwoju prze- 
mysłu w Austryi Niższej lub Czechach te same 
usługi Galicyi wyświadczyć mogą. 0 ile znaj- 
dzie się przedsiębiorczość nowoczesna i kapitały 
chętne do zatrudnienia w przemyśle. Wśiód po- 
wodów licznych niepowodzeń podnosi dyletan- 
tyzm i brak uzdolnienia kupieckiego. 

Traktując sprawę zasadniczo, autor rozpa- 
truje pojedyncze czynniki, które przy uprzemy- 
słowienin kraju współdziałać powinny. Jest przeto 
upomnienie pod adresem Akademii umiejętności, 
która powinnaby popierać prace z zakresu eko- 
nomiki przemysłu i handlu, a, jak wiadomo, nie 
zdecydowała się do tego uznać ekonomii spo- 
łecznej za naukę godaą jej pomocy. Profesoro- 
wie nank ekonomicznych na uniwersytetach na- 
szych piszą traktaty z dziedziny poiityki eko- 
nomicznej bez uwzględnienia potrzeb kraju. 

Przy Wydziale krajowym pożądanem byłoby 
utworzenie „biura studyów nad przemysłem“. 
Do dezyderatów autora należy również utworze- 
nie banku przemysłowego, pomnożenie i odpo- 
wiednie udotowanie szkół przemysłowych i han- 
dlowych, stypendya na praktyczne studya za 
granicą, obsadzanie na politechnice najważniej- 


S. — Hanol Bt. Barlińskiego, Gukiennise. —- Hande) 
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Rmeksya Korei. 


Ogłoszona onegdaj przez rząd japoński ane 
ksya, Korei, jest pierwszym, zresztą oddawna 
przewidywanym skutkiem najpierw porozumie- 
bia, a potem formalnego układu, jaki stanął 
między Rosyą a Japonią w sprawie wspólnego 
bromienia „status quo“. Jest on tylko formal- 
nem stwierdzeniem i zakończeniem "dokonanego 
podboju starożytnej Korei przez Japonię. Ale 
który nastą- 
pił w pieć lat po dokonanym fakcie, ma cu 
znaczenie szczególuig ważnej daty dla Japonii 
i Korei z jednej strony, a dla Chin i Rosji 
„ drugiej. 

Walkę o pauowanie nad Koreą toczyły, ze 
sobą oba państwa wsclodnio azyatyckie od kil- 
ku stuleci, aż dv najnowszych czasów. Dzie- 
ki rywalizacyi Chin i Japonii, Korea mogła 
zatrzymywać z krótkiemi przerwami swą nieza- 
wisłość państwową, aż do chwili, kiedy między 
dwoma spierającyini się, pojawił się ów nicod- 
łączny „tertius gaudens*, w postaci Rosyi z jej 
t. zw. „eiementaruem* dążeniem do ciepłych 
mórz. 

Historya zmian i przewrotów, których długi 
szereg od pokoju w Simonoseki począwszy, wy- 
wołał pojawienie się tego nowego czynnika w 
sprawach Dalekieg wschodu, jakim była Rosya, 
jest powszechnie znana. Carat, który przed 
sześciu laty rozpoczął lekkomyślnie fatalną dla 
siebie wojnę z powodu słynnych lasów nad rze- 
ką Jalu, dzisiaj musi udawać, że cieszy się 
widokiem Japończyków, wbijających swoje sła- 
py graniczna nietylko ua brzegach tej rzeki 
historycznej ale także dokoła całej Korei. 

W dziejach Japonii dzień formalnego wcie- 
lenia iKorei będzie niewątpliwie datą ogromnego 
znaczenia. Państwo Wschodzącego Siońca w dniu 
tym stanelo ostatecznie silną nogą na lądzie 
azyatyckim, zabierając na własność kraj wielki 
i bogaty, który w ręku zabiegliwej i mądrej 
administracyi japońskiej stanie się nietylko ide- 
alnym terenem kolonizacyjnym dla nadmiaru jej 
ludności, ale także podstawą dla jej wielkiej 
ekspanzyi ekonomicznej, kulturalnej, a za niemi 
także politycznej w głąb olbrzymiego lądu. 

Aneksya Korei jest ostatecznem zakończeniem 
wielkiej i niebywale szybkiej ewolncyi, jaką 
odbyła Japonia, przeistaczając się z małego feu- 
dainego państwa w wielkie mocarstwo azya: 
tyckie. 


Sviny © POMUGAMI. 


Ostatnie doniesienia z Lizbony i z innych 
większych miast Portugalii przedstawiają syiua 
cyę polityczną w tym kraju jako bardzo kry- 
tyczną. Zanosi się rzekomo na to, że jeśli nie 
rychlej, to w każdym razie podczas zbliżających 
się wyborów do Kortezów wybuchną rewolucyj 
ne rozruchy, które mogą przybrać znaczne roz- 
miary, a ewentualnie nawet obalić monarchię, 

Nie brakuje wprawdzie także wiadomości — 
i to nawet po za urzędowemi — które stanow- 
czo przeczą. jakoby w Portngalii istniało bez- 
pośrednie niebezpieczeństwo wybuchu rewolucji. 
Lecz i te wiadomości przyznają, że położenie 
w tym kraju jest krytyczne. 

Bardzo interesujące co do tego informacye znaj: 
dujemy w korespondencyach „Franki. Zetg.*, 
które dotychczas zawsze prawie okazywały się 
wiarogodnemi i na prawdzie polegającemi. Otóż 
także korespondent tego wielkiego organu jest 
zdania, że trowe*królewski w Portugalii na ra- 


Istotnie brak go nam dotąd, a jego pierwo-|szych katedr, które przez całe lata wakują itp. |zie jeszcze nie jest wprost zagrożony. Opiera 


* (Fr. Bujak, Galicya, L IL Leśnictwo, Górni- 
ctwo, Przemysł. Warszawa-Lwów 1910. I. IV i 500.) 


nie się gdzieś w błędne przestrzenie zawsze 
mglistych pożądań, „dziecko* zuchwałe z po- 
czątku, potem z strugami łez na zaciętych mil- 
czeniem ustach, wyszło z pokoju i w jego wła- 
snym gabinecie, jego rewolwerem, zrobiło sobie 
tę małą bliznę, białą na mlecznej skroni, przy- 
krytą cokolwiek blado złotemi włosami. 

Gdyby nie to, że prawdopodobnie Ninio mie- 
rząc do siebie zemdlał i kula słabnącą ręką 
skierowana, , obsunęła się po kości, Karliński 
musiałby żyć z tém pojęciem, że zabił syna. 

Kaprys dumnego, wykolejonego nerwowo chio- 
paka sprowadził fatalne następstwa. 

Nigdy odiąd nie postała w głowie Karliń- 
skiego inna myśl, jak służyć synowi we wszyst- 
stkiem. 

Tylko żyj.. bo przecie inaczej może się stać 
coś potwornego... żyj więc, złotowłosy tyranie, 
obłędna miłości i nadziei nieustannie zawiedzsna. 

Coraz wyraźniej w miarę wzrastania Ninia, 
rysowało się pojęcie, że dla ojca będzie on za- 
wodną stawką i na loteryi życia, losem najbar- 
dziej obstawionym, a przegrywającym. Lecz był 
bezsilny wobec niego. 

I dlatego zapewne stosunek jego do syna był 
daleki, zimny i nie szczery. Bowiem jedyna 
rzecz, wzglądem której stawał się Karliński 
okrutny, to była jego własna słabość. | 

Dlatego będąc zmuszony postępować z Niniem 
inaczej, niżby chciał, bronił się uczuciem obo- 
jętności względem jedynaka i to bolało go nie- 
wypowiedzianie. 


IV. 


Wezwanis wśród szczókiotu. | 
Dużo małych niewygodnych i uieokraśionego 


Dr Z. Daszyńska-Golińska. 


** Zakład» z perscnaiem powyżej 100 ossb, 


typu mebli, a wśród ruin w ścisłem, acz zdzi- 
wionem sąsiedztwie Polska Sztuka stosowana, 
harmonizuje jak może z angielskim (via Vienne) 
modern style. Na ścianach wprost hydra 
pamiątek, pełno kwiatów po różnych stolikach, 
obarczonych taką ilością fotografii, gracików i 
rysunków, że zdawałoby się nikt już nie zmie- 
ścić na nich nie potrafi. ING z, 

„Marynki* jednak z ufnością spogłądały w 
przyszłość i perspektywa stawiania filiżanek z 
herbatą, oraz odpowiedniej ilości talerzyków z 
tartynkami, nie przerażała ich wcale. 

Wogóle nawet nie myślały o tem; uwijały 

się z nieopisaną zgrabnością wśród labiryntu 
ciągłe posuwanych fotelików, siadały, biegły do 
nowo-wckodzących gości, a tylko od czasu do 
czasu wołały na jakiegoś zrywającego się zbyt 
szybko, dążącego sim z pomocą młodziana: 
„Niech Pan siedzi, niech się Pan stamtad ai 
rusza, bo Pan poprzewraca”. Chwilami sh us 
wszyscy potrącali gdzieś w bok zawadzające 
mebelki i zbiegali się w ciasną paczkę, w ten 
lub ów kąt saloniknu. Stawało się to w momen- 
tach wielkiego animuszu i kalminacyjnych pun- 
któw sporu o... wszystko, co na Świecie. 
+ Obecnie wpadli z okropnym piskiem ze stro- 
ny dziewczynek, a groźnym pomrukiem młodzie- 
ży, na siedzącego w najciemniejszym różku 
Teńskiego, który się niebacznie odezwał w spo- 
sób zuchwały i lekceważący, jakoby „Chwała 
barbarzyńcy* była ostatecznie niczem więcej, 
tylko pięknym frazesem. 

— O cóż chodzi, no, przepraszam bardzo, ale 
o cóż chodzi w literaturze, jeżeli nie o piękne 
powiedzenie prawdy; frazes, co to jest frazes ? — 
prawił zaraz cx katedra Włast, swym stłumio- 


on się zawsze jeszcze na armii, w której wpraw- 
dzie nie brakuje żywiołów rewolucyjno-republi- 
kańskich, która jednakże w ogromnej swej wię- 


nym głosem. — Więc nazwijmy każdą myśl 
frazesem, a każdy czyn giestem 1 mówmy, ża 
to wszystko nie jest prawdą. 

— Zawsze to nie może, ale jedyny ratunek 
w tem właśnie, żeby dać syntezę tej prawdy 
głębokiej; a forma to nic, głupstwo! Co to, pytam, 
szkodzi? Ja gdy rzeżbię, daję niekoniecznie to 
co widzę, ale to co myślę patrząc — tłumaczył 
Tarcz, ogromny Rasi, jasny blondyn, czerwony 
i całkiem chamskiej postawy, ale bardzo zdol- 
ny, o brutalnym i niezależnym talencie, wsku- 
tek czego marł z głodu i chodził w dziurawych 


butach. 5 ; i 
— Czy ten obraz, co ja sobie zrobił w oczach, 


„i ot przedemną, ja nie wiem i na- 
to ten caai o pm. To cóż? Ja to wiem, jak 
on dla mnie wygląda i już. I to robę — mo, ja 
tego dobrze nie umiem powiedzieć, ale to tak. 

— Ja rozumiem doskonale o co chodzi — 
zawołała Arya — chodzi o uplastycznione po- 
jęcie artysty, tak, jak on je pojmuje, a nie ko- 
niecznie takie, jak jest. 

Dlatego Czasami ta Sama osoba portretowana 

przez dwóch artystów jest zupełnie inna na ka- 
żdym portrecie, 
, — To co innego znów, tu ta lub inna cecha 
indywidualna osoby przemówiła w danym mo- 
mencie do analogicznego charakteru artysty I 
dlatego jeden podkreśli te, drugi inne rysy, bo 
są mu poprost pokrewne — ta subtelna uwaga 
wyszła z ust Konica, mającego ten jedyny cel 
w życiu, by pisać i mówić tak, jak nikt i wy- 
najdywać nieodkryte myśli. C. d. n. 
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kszości jeszcze monarchicznie jest usposobiona 
wierna dynastyi. 

Przewaga monarchicznych żywiołów jest w 
miej tak wielka, że rewolucyoniści nie mogą w 
niej jeszcze działać otwarcie i zaczepnie. I w 
szerokich kołach ludności idee i prądy republi- 
kańskie rie zdobyły sobie jeszcze tak szerokie- 
go gruntu, iżby mogły być bezpośrednio niebez- 
pieczne dla korony. Stronnictwa monarchiczne 
w Kortezach i w kraju zwalczają się wpraw- 
dzie wzajemnie — nadto zaś trawione są we- 
wnętrznemi rozterkami i brndną nieraz korup- 
cyą, podczas gdy grupa republikańska cieszy 
się dobrą reputacyą, działa zgodnie i karnie i 
z wielką świadomością swoich celów, ale to je- 
szcze — na razie przynajmniej — nie daje jej 
takiej chociażby moralnej przewagi, któraby 
mogła sama wywołać zupełny przewrót w kra- 
jn. Jeśli mimo to sytuacya jest dla monarchii 
krytyczna, to źródła tej krytyczności gdziein- 
dziej szukać trzebą, a mianowicie w knowaniach 
1 zamiarach klerykalizmu portugalskiego. 
Z jego to strony grozi monarchii na razie naj- 
większa niebezpieczeństwo. 

Otóż żywioły klerykaine w Portugalii, widząc, 
na co zanosi się w sąsiedniej Hiszpanii, posta- 
nówiły z góry uniemożiiwić wszelkie zamiary 
teformowe obecnego gabinetu liberalnego Tei- 
atiry, tem bardziej, że gabinet ten rzeczywiście 
nosi się z myślą naśladowania gabinetu Canale- 
jasa i przeprowadzenia gruntownej sanacji za- 
bagnionych na każdem polu stosunków wewnętrz- 
nych w państwie. Nie brakuje objawów i po- 
szlak, z których wnosić można, źa kleryka- 
łizm portugalski przygotowuje się 
wprost do reakcyjnego zamachu gta- 
nu, do zamachu na konstytucyę, przyczem by- 
najmniej nie oszczędza dynastyi. Dzienniki kle- 
rykalne atakują ją w ostrzejszy nieraz sposób, 
niź prasa republikańska. Jeden z tych organów 
oświadczył niedawno otwarcie, że jeżeli młody 
król z obawy przed liberalizmem nie zdobędzie 
się na odwagę oddania steru rządów w ręce 
konserwatystów klerykalnych, nie pozostanie mu 
nic innego, jak abdykować, konserwatywno- 
klerykalne żywioły nie zniosą bowiem dłużej 
liberalnych rządów, nie dopuszczą, ażeby w kra- 
ju powstały takie stosunki, jakie dziś istnieją 
w Hiszpanii. 

I właśnie w tej frondzie skrajno-klerykalno- 
konserwatywnej tkwi wielkie niebezpieczeństwo 
ala dynastyi. Jeżeliby bowiem fronda ta miała 
naprawdę dopuścić się zamachu stanu w kie- 
runku reakcyjnym i antykonstytncyjnym, na- 
ztępstwam tego będzie natychmiastowa kontr- 
rewolucya republikańska, do której przyłączy 
się dużo żywioiów liberalnych, mimo, że żywio- 
ły te z dążnościami republikańskiemi bynaj- 
mniej się jeszcze nie solidaryzują. 

Tak brzmią informacye korespondenta „Frank- 
furter Ztg.* Zgadzają się one najzupełniej z 
treścią ostatnich depesz z Paryża i Londynu, 
wedłag których takiego reakcyjnego zamachu 
stanu każdej chwili spodziewać się należy. — 
Łatwo więc być moża, że rychło już wybuch- 
nie w Portugalii krwawa wojna domowa, która 
może tam wywołać przewrót zupełny, a której 
wynik nie pozostanie zapewne bez wpływu tak- 
że na stosunki w Hiszpanii. 


Entietn w sprawie żydowskiej, 


Ankieta w sprawie nędzy żydów w |Galicyi 
odbędzie się 19 września b. r. Wydział krajo- 
wy opracował i rozesłał do niewymienionych 
jeszcze ekspertów kwestyonaryusz, zawierający 
szereg pytań i ich uzasadnienie. W nzasadnie- 
niu podaje Wydział krajowy historyę zwołania 
ankiety; pytania zaś mają ekspertom umożliwić 
rozpatrzenie się w całym kompleksie poruszyć 
się mających spraw i danie odpowiedzi na 
wchodzące w granice możliwości środków. Py- 
łania opiewają: 

1. Jakie jest położenie ekonomiczne żydów w 
Galicyi? Czy można twierdzić, że ludność ży- 
dowska zubożała ? 

2. W jakich formach objawia się to zuboże- 
nie? (proletaryzacya). Czy cała ludność żydow- 
ska jest Bproletaryzowana, czy też wypadek ten 
zachodzi tylko w niektórych miastach wzgłędnie 
powiatach ? : 

3. Jaki wpływ mają na tę proletaryzacyę 
następujące ekonomiczne i społeczne zjawiska: 
a) przeludnienie w ogólności, a u żydów w 
szczególności; b) ogólne zubożenie kraja; e) brak 
oświaty i uświadomienia wśród żydów (chasy- 
dyzm) i t. d.; d) zadłużenie Własności tabular- 
nej; e) gorączka parcelacyjna; f) rozdrobnienie 
małej własności rolnej; g) rozwój ekonomiczny 
i samopomoc ludności wiejskiej, w szczególności 
Kasy raiffaisenowskie, Kółka rolnicze i t. d.; h) 
upadek rzemiosł i brak przemysłu; i) jednostron- 
ność życia ekonomicznego żydów przez zamiło- 
wanie do handlu i zajęć pośredniczących; j) ogól. 
ny npace: e onomiczny kraju. 3 

4. W jaki sposób mogą być podniesione 
względnie poprawione stan kulturalny i położe- 
nie ekonomiczne żydów ? Czy byłyby polecenia 
godne: a) zaprowadzenie i popieranie w mia- 
steczkach ‘tych gałęzi przemysłu domowego, do 
których żydzi są szczególnie uzdolnieni (a. p. 
krawiectwa, koronkarstwa, hafciarstwa i t. d.)? 
W razie potwierdzającym: czy akcya pomocni- 
cza ma wejść w kontakt z istniejącemi już 
organizacyami (stowarzyszenia pomocnicze), czy 
ma być samodzielna? b) ułatwienie kredytu ży- 
dowskim rzemieślnikom i małym kupcom dla 
przysporzenia im potrzebnego kapitału obroto- 
wego. W razie potwierdzającym: o ile byłoby 
polecenia godnem sceutralizowanie istniejących 
już licznych drobnych stowarzyszeń kredytowych 
żydowskich? W jakim stosunku miałaby stać 
taka instytucya centralna do kraju i do rządu ? 


. Czy nie byłoby wskazanem powołać do życia 


taką ceutralę wspólnie z krajowym związkiem 
gmin wyznaniowych? c) utworzenie pośredni- 
ctwa pracy dla robotników żydowskich przez 
utworzenie biur pośrednictwa pracy, jakie 
istnieją już w innych krajach przy gminach 
wyznaniowych ? Czy może należałoby to zada- 
nie powierzyć istniejącym już krajowym i po- 
wiatowym urzędom pośrednictwa pracy ? d) roz- 
szerzenie nśwjądomienia, przez szkoły hirszow- 
skie, treblówki i ogródki dla dzieci? W razie 
zd A ajae: w jaki sposób mógłby kraj 
da 4 rzad przyczynić się w drodze moral- 
R. ożę yalnej do osiągnięcia tego celu? 
A sag 1 urozmaicenie źródeł zarobko- 
wya y galicyjskich w handlu względnie 


w rołnictwie? Jakie gałęzie zarobkowania w 
rolnictwie nadawałyby się dla żydów? 

5) Czy na ekonomiczne położenie żydów dzia- 
łają szkodliwie: a) ustawa o domokrążstwie, 
b) ustawa o spoczynku niedzielnym, c) zniesie- 
nia prawa propinacyi? Jakie środki są propo- 
nowane dla nsunięcia tych niedogodności? 

6) Czy byłoby polecenia godnem udzielić cier- 
piącym nędzę żydom rychłą pomoc? Ze strony 
kraju czy rządu i w jakiej formie to miałoby 
nastąpić ? 

7) Czy należy otoczyć szczególną opieką emi- 
gracyę żydowską z Galicyi? W jakim kierunku 
i w jakiej formie? Czy ze strony kraju czy 
państwa ? 

8) Czy należy użyć jeszcze innych środków 
zaradczych w interesie ludności żydowskiej ? 

9) Czy jednostronny ekonomiczny kierunek 
ludności żydowskiej ma wpływ także na eko: 
nomiczne położenie kraju i w jaki sposób ? 

10) Czy pożądaną jest specyalna akcya po- 
mocnicza ze stromy kraju czy państwa? Z uwagi 
na wyznaniowy charakter takiej akcyi i ze 
względu na to, że także ludność nieżydowska 
żyje w nędzy? Czy nie należałoby raczej roz- 
ciągnąć tę akcyę na wszystkie sfery ludności 
w miasteczkach i po wsiach, w szczególności 
w dziedzinie rzemiosła i przemysłu domowego? 


. 


Guto oojeani GZOPIANÓW, 

W ostatnich tygodniach — pisze jeden z at- 
stryackich oficerów w tygodniku „Miliiarische Pres- 
sə“ — technika lotnicza poczyniła tak znaczne 
postępy, które wyszły na jaw podezas lotu okręż- 
nego we Francyi (circuit de lest), że obecnie już 
nadeszła pora, ażchy się zastanowić nad wojs<ową 
wartością aeroplanów. Maszyna do latania, zbudo- 
wana przez Wrighta, odpowiedziała żądanivm, któ- 
re postawił zarząd armii Stanów Zjednoczonych w 
następujących punktach: zabranie pasażera, szyb- 
kość 64 kilometrów na godzinę, możność zabrania 
zapasu benzyny na 200 kilometrów drogi. Ale jaż 
w roku 1910 francuskie ministerstwo wojny posta» 
wiło trudniejsze waranki, a mianowicie: zdolność 
ruchu przeciwko wiatrowi e sile 15 motrów na 
minutę, zdolność startowania na każdym terenie i 
zdolność lądowania z jakiejkolwiek wysokości, za- 
branie pasażera, a Wreszcie lot na wysokości 560 
metrów ponad ziemią. Te warunki wypełnia aero- 
plan Bleriota prawie w zuze!ności. 

Pod względem wysokości osiągnięto już podzi- 
wienia godne rekordy. Amerykański aeronauta, 
Drexel, wzniósł się niedawno na wysokość 2052 
metrów. W przyszłym miesiąca odbędzie się lot 
przez Alpy, drogą, wiodącą z Brieg przez ‘Sim: 
plon do Medyolanu. Nagroda, wyznaczona przez 
klub awiatyczny w Medyolanie wynosi 100.000 
franków. Lot przez kanał La Manche nie należy 
już do nadzwyczajnych rzeczy, drogę z Londynu 
do Manchesteru przeleciał pomyślnie jeden z awia- 
tyków, a podczas mityngu w Reims nuuosiły się 
aeropłany przez pięć godzin w powietrzu. Podczas 
ostatniego lot okrężnego we Francyi, aeronanci 
Leblanci Aubrun przelecieli w sześciu etapach 800 
kilometrów pośród bardzo niepomyślnych warun- 
ków atmosferycznych, 

W ostatnich tygodniach oficerowie francuscy 
nskutecznili cały szereg bardzo ważnych lotów. 
Wojskowe znaczenie tych lotów polega na tem, 
że odbywały się na rozkaz bez względa na wa- 
runki atmosferyczne, Dnia 9 sierpnia b. r. trzej 
francuscy awiatycy wojskowi wykonali lot, zasłu- 
gujący. pod każdym względem na uwagę. Otrzymali 
Tozkaz uskutecznienia lotu z Mourmealon do granicy 
niemieckiej, zebrania pewnych wiadomości i naj- 
krótszą drogą przyniesienia ich komendzie 20 kor- 
pusu w Nancy. Porucznik Camerman wzniósł się 
w powietrze o g. 4 m. 15 po południu zabrawszy 
kolegę do czynienia spostrzeżeń, przeleciał przez 
las Argonne, przez wąwóz Islettus, o g. 6 m. 20 
dostał się do Toul, o g. 6 m, 45 przybył do 
Nancy. Drogę, wynoszącą 150 kilometrów, przebył 
bez lądowania w ciągu 2 godzin 30 minut z 
szybkością około 60 kilometrów. Dwaj inni ofice- 
rowie przelecieli także tę drogę w czasie o 30 
minut dłaższym. 

W obozie pod Chalons czyniono próby współ. 
działania artyleryi, tudzież aeroplanów. Porucznik 
Mailefer otrzymał od komendanta artyleryi for- 
tecznej rozkaz, ażeby zrekognoskował razem z przy» 
danym mn oficerem nieznane stanowiska kilku ba- 
teryj dział nieprzyjacielskich w odległości około 
12 kilometrów. Ażeby zachować cechy wojennego 
przedsięwzięcia, musiał porucznik Maillefer trzymać 
się na wysokości 500 metrów. Ten rozkaz został 
równie wypełniony pomyślnie, gdyż obaj oficerowie 
odkryli w ciągu 25 minnt nieprzyjacielskie ba- 
terye, zaznaczyli ich położenie na mapie i nstnie 
uzupełnili swoje spostrzeżenia. Ostrzeliwanie ba- 
teryj nieprzyjacielskich mogło się natychmiast roz- 
począć, G 

Po tych próbach zarząd ermii francuskiej może 
przystąpić do stałago używania aeroplanów, Pod- 
czas wielkich manewrów tegorocznych w Pikardyi 
mają być użyte aeroplany. Mianowicie każdy ba- 
lon sterowy otrzyma jeden aeroplan, który mu bę- 
dzie dawać wiadomości o stanie atmosfe.y, prócz 
tego obie strony walczące otrzymają po 4 aero- 
plany. Ma obowiązywać zasada, Że ten aeropian, 
który pozwolił na to, że drugi ponad nim przelee 
ciał, zostaje na resztę dnia usunięty ze służby, 

Niedawny lot okrężny posłużył wojskowości do 
zajmujących ćwiczeń. Komendant kompanii cykli- 
stów w Saint-Nicolas du Port i awiatycy wojskowi 
w aerodromie Jarville otrzymali następujące zada- 
nie: Strona A. Przy wybuchnięciu wojny i podję- 
cia pierwszych kroków nieprzyjacielskich, konnica 
armii wschodniej, idącej w kierunku St, Avold i 
Saralbe, znajdujo się w okolicy Sarrebourg i Dienze. 
Konnica armii zachodniej dotarła do Troyes, Ko- 
mendant konnicy dowiaduje się, że oddział awiaty- 
ków (uczestniey „circuit de l’est“) ma odbyć reko- 
guoskowania w kierunku do Luneville, Moncel i 
Arancourt. 

Kompania cyklistów otrzymuje rozkaz posunięcia 
się naprzód przez doliny Sanon, Meurthe, Madon 
i Mozeli, zniszczyć o ile możności oddział awiaty- 
tyków, a przynajmniej spędzić ich z właściwej 
drogi i wogóle nie dopuścić, ażeby awiatycy wy- 
konali swoje zadanie. Na ostatek ma kompania cy- 
klistów być pomocna własnemu oddziałowi aeropla- 
nów. 

Kompania cyklistów wykonała swoje zadanie i 
nsadowiła się na grzbiecie gór pomiędzy dwoma 
pasmami lasów na przestrzeni 8 kilometrów. Ko- 
mendant cyklistów już o g. 11 przed południem 
doniósł telegraficznie paryskiemu Aeroklubowi, że 
ostrzeliwał znienacka aeroplany Aubruna Leblanca 
i Legagneux'a, znajdujące się na wysokości 80 do 
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100 metrów. Te tray seroplany w rzeczywistości 
byłyby zmuszone co najmniej do silnego zboczenia 
ze swojej strony. E 

Z tego krótkiego przedstawienia stanu rzeczy wi- 
dać, że zarząd armii francuskiej stara się prakty- 
cznie wypróbować wojenną wartość aeroplanów. — 
Awiatycy francuscy stoją dzisiaj na czele awiatyki 
światowej, a kraj nie szczędzi kosztów, ażeby w ra* 
zie potrzeby aeronauci francuscy mogli oprzeć się 
olbrzymom niemieckim Zeppelina, W ubiegłym rokn 
Izba deputowanych uchwaliła sto tysięcy franków 
na awiatykę, Aeroklub paryski rozwinął energiczną 
działalność, którą popiera prasa, Niedawno dziennik 
paryski „Temps“ nabył” drogą składek dwa mono- 
plany, jeden Wrighta, a drugi Blóriota, i oddał je 
do użytku armii. 

Dalszy rozwój awiatyki we Francyi pójdzie, jak 
się zdaje, przyspieszonym krokiem. — Depntowany 
Ciementel, sprawozdawca bndżeta wojskowago, 0- 
świadczył wobec jednego ze współpracowników „Ma- 
tina*, Że minister wojny na podstawie kredytu, u- 
chwałonego już na r. 1910, zamówi 50 acroplanów 
dla armii. — Wybór padnie na systom monoplanów 
Blóriota, które podczas lotu okrężnego tak znako- 
mite oddały usługi. W budżecie na rok 1911 znaj- 
duje się pozycya dwóch milionów franków na aero- 
piany wojskowe. Obok stacyj aeroplanów wojsko- 
wych w Vineonnes, Satory i Chalons, powstaną dal- 
sze trzy stacye w Sissonnes, w Betheny pod Reims 
i w jednej z miejscowości górskich, — Dowództwo 
nad całym oddziałem awiatyków ma objąć generał 
Rotques, który będzie bezpośrednio podlegać mini- 
strowi wojny. N - 
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Chooni © południowej Europie, 

W ostatnich dniach ' dupesze przyniosły wiado- 
mości o ukazaniu się cholery także w Europie po- 
łudniowej. -Jak do tej pory, wypadki zachorowań 
były dość nieliczne, Zdaje się, że zaraza ta została 
tem przeniesiona drogą morską, gdyż varazie uka- 
zała sią cna tylko w kilku nadmorskich miejseo- 
wościach Włoch, a takża, jak donoszą depesze pism 
franeuskich, w portach śródziemnomorskich hiszpań- 
skich, gdzie zaszły podobno wypadki podejrzane. 

We Włoszech wypadki niewątpliwie choleryczne 
miały do tej pory miejsce tylko w prowincyach 
Bari i Foggia. Mianowicie, do 19 bm. w miejsto- 
wości Barletta zachoruwało 12 osób, zmarło 9; w 
Andria zachorowało b, zmarło 3 osoby; w kilku 
innych miejscowościach, jak Bisceglie, Bitonto itd. 
razem zachorowało 37 osób, zmarło 6. Oprócz tego 
pod datą 20 bm. z Rzymu komunikat włoskiego 
ministerstwa spraw wewnętrznych donosi o nowych 
6 wypadkach zachorowania w Trani, 5 w Barletta; 
zgonu nowego na cholerę w obu miejscowościach 
nie bjło Żadnego, W Andria, Bisceglie i Bitonto 
nis zaregestrowano nawet żadnego nowego wypadku 
zachorowania, a jednocześnie w stanie wszystkich 
dawniej zapadłych — na cholerę zaszło znaczne 
polepszenie. Podług więc danych oficyalnych epide- 
mia wa Włoszech nie czyni postępów. Wszelkie 
niepokojące pogłoski o cholerze, sygnalizowane z 
Turynu, Neapolu, Bolonii okazały się po zbadanin 
bezpodstawnemi. Najnowsze jednak wiadomości tele- 
graficzne donoszą znowu o ukazaniu się znowu chole- 
ry w Apulii, w dość wielkich odrazu rozmiarach. 

Pomimo oficyalnego uspokajania panika w tych 
miejscowociach włoskich. gdzie cholera już się ukaza- 
ła, jest wielka. Mieszkańcy opuszczają ja masowo w 
obawie przed epidemią, tak że np. w Trani z pośród 
osób cywilnych nie byfo literalnie nikogo do po- 
grzebania zmarłych na cholerę i zajęły się tem 
władze. Zmarłych pochowano z rozkazu władz bez 
wszelkich ceremonij pogrzebowych i z zachowaniem 
wszelkich środków ostrożności. Wszystkie zwłoki 
owlnięte były w tkaniny napojone sublimatem, a 
następnie zamknięte w trumnach cynkowych. Ce 
do pochodzenia epidemii, to koła włoskie są prze- 
konaua, że przynieśli ją albo cyganie przybyli z 
kaukazkiego portu Batum, albo rosyjscy podróżnicy 
z Odesy, którzy w tych dniach odwiedzili Bari, 
Władze włoskie zarządziły cały szereg Środków 
sanitarno-lekarskich, mających na celu zapobieżenie 
tak dalszemu „importowaniu* cholery z zewnątrz 
kraju, jak i szorzeniu się jej we Włoszech, 
Jednocześnie z ukazaniem się cholery obok Ro- 
syi także we Włoszech zostały zaniepokojone wła- 
dza francuskie, zwłaszcza że, jak donosi „Matin“ 
w depeszy z Cerbere, z departamentu Wschodnich 
Pirenejów sygnalizowano ukazanie się wypadków 
podejrzanych o cholerę w miastach portowych hisz- 
pańskich na morzu Śródziemnem, leżących w po- 
biżu Francyi. Wyrazem tego zaniepokojenia jest 
ogłoszona w tych dniach w „Journal Officiel“ re- 
azya o środkach zapobiegawczych przeciwko ewen- 
tualnemu  wtargnięciu epidemii na  terytoryum 
francuskie, przedsięwziętych przez władze. Zarzą- 
dzenia te streszczają się: w bacznej obserwacji 
podróżnych przybywających z zagranicy, zwłaszcza 
z krajów podejrzanych, z ewentnalnem poddaniem 
ich i ich rzeczy dezinfekcyi a nawet kwarantan- 
nie — zarówno na dworcach kolejowych, jak i por- 
tach, hotelach i t. d; — w obowiązku natychmia- 
stowego donoszenia odnośnych merów w kadym 
w każdym wypadku podejrzanym; w wyznaczeniu 
Bpecyalnych dolegatów do każdago departamentu z 
osobnemi pełnomocnictwami — do przedsiębrania 
i kierowania całą akcyą zapobiegawczą i sanitar- 
no-lekarską i w zakazie przywozu z krajów podej- 
rzanych niektórych towarów, jak owoców, legnmin 
it. d. Te Środki ostrożności szczególnie pilnie 
przestrzegane będą naturalnie w miejscowościach 
nadgranicznych i portach, zwłaszczą w portach po- 
ładniowych, gdzie prócz tego każdy okręt, przyby- 
wający z krajów podejrzanych, poddany będzie 
ścisłej obserwacyi. 


Lot Sekotów tómaśląskich, 


Ósmy zlot okręgu VI (gónośląskiego) Sokołów 
polskich odbył się w niedzielę 21 b. m., znów nie 
na śląskiej ziemi polskiej, lecz w gościnnej Gra- 
licyi. Gniazdo Sokołów w Szczakowej udzieliło mu 
gościnności, aby tuż nad Przemszą, stanowiącą w 
tym zakątku ziemi polskiej granicę trzech mocarstw, 
w lasku, zwanym Jęzor, Sokoli śląscy mogli urzą- 
dzić swój coroczny zlot, 

Należące do okręgu śląskiego gniazda stanowiły 
do 200 Sokołów, w tej liczbie 110 ćwiczących, a 
prócz tego 15 Sokolic. Od rana już podążyły licz- 
ne zastępy publiczności do Mysłowie lub Brzezin- 
ki, Most na Przemszy, prywatna własność kato- 
wiekiej spółki akcyjnej, zbudowany przez 
nią dla dogodniejszej komunikacyi, mianowicie’ ro- 
botników kopalni mysłowickiej, przybywających co- 
dzień do pracy z Galieyi, był dla uczestników zlo- 
tu zamknięty, 


poleca po umiarkowanych cenach 


Spółka ta postarała się nawet o dwóch žandar- 
mów pruskich, którzy przez cały dzień bronili tego 
dogodnego, bo bliskiego przejścia. Niezrażona tem 
publiczność albo szła półtorej godziny z dworca 
mysłowizkiego przez komorę Wysokiego Brzegu, 
albo też jechała parowcem lub galarem do Wyso- 
kiego Brzegu, skąd jeszcze pół godziny trzeba iść 
pieszo i przez łąki zdążać na Jęzor. 

Zlot udał się ku zadowolenin ogólnemu. 

Popołudniowy popis publiczny zagaił wiceprezes 
okręgu, p. aptekarz Wolski z Bytomia, powitaniem 
gości, mianowicie też z sąsiedaich, zaprzyjaźnionych 
gniazd Galicyi i Królestwa Polskiego. Wolne óćwi- 
czenia pod kierownictwem naczelnika Mrozka z 
Swiętochłowic, podobały się publiczności. Niemniej 
ćwiczenia chorągiewkami Bokolic z Zabrza, ćwicze- 
nia ciupagami gniazda gliwickiego, żerdziami gniazda 
lipińskiego, maczugami gniazda zabrskiego, ćwicze- 
nia na poręczach, drążku i kouiu, w końcu pira- 
midy sokołów z Niem. Piekar i ćwiczenia lancami 
sokołów z Katowie i Kosztowy. 

Program bardzo urozmaicony i na ogół dość 
dobrze wykonany, jeżeli się zważy trudności, wśród 
których po stronie pruskiej ćwiczenia dla braku 
lokali odbywać się muszą, 

Niemniej podobał się występ śpiewaków i śpie- 
waczek, naprędce na miejscu zlotu zwołanych, któ- 
rzy chociaż bez przygutowania, dobrze wykonali 
„Dumkę Żołnierza* i „Wiązankę*, Zlot zakończono 
ogólną pieśnią „Wszystkie nasze dzienne sprawy* 
i tańcami na murawie, 

Powrót był tak samo utrudnionym, jak przyjazd. 
Pewna liczba uczestników zdołała ku ogólnej ra- 
dości uczestuików pod okiem pruskich żandarmów — 
w obliczu pomnika Bismarcka na pograniczu trzech 
mocarstw — przedostać się przez Przemazę na 
moście kolejowy pomiędzy Anstryą a Prusami. 
Żandarmerya i urzędnicy cłowi czuwali w Brzezi- 
nie, jak zwykle w takich razach, lecz powodu do 
„zbrojnego wkroczenia* im nie dano, 


Kronika. 


Kraków, 24 sierpnia. 


W stanie zdrowia wiceprezydenta krajowego 
gądu karnego, radcy dworu Pogorzelskiego, nastą- 
piło w ostatnich dniach takie polepszenie, iż nie- 
bawem będzie on mógł powrócić do zwyczajnych 
swoich zajęć słażbowych. 

Z teatru miejskiego. Jak zwykle w początku 
sezonu, debiutują teraz wszystkie młode, czy tylko 
nowe siły, zaangażowane, lnb mające być zaanga- 
żowane do składa trupy. Wczoraj w „Warsza- 
wiance* debiutowała w roli Anny p. Józefa Pień- 
kowska, Jak na pierwszy występ, powierzono jej 
rolę bardzo odpowiedzialną, w sztuce, która dla 
swego niezwykle silnego napięcia dramatycznego i 
wysokiego polotu nie znosi u żadnego z wykonaw- 
ców opuszczenia się poniżej pewnego tonu gry, wy- 
magającego już jeżeli nie rutyny, to przynajmniej 
wrodzonego szlachetnego gestu i poczucia artysty- 
cznego. Otóż stwierdzić należy, że we wczorajszym 
występie p. Pieńkowska zdołała na ogół ten ton w 
swej grze utrzymać. Zrozumiałe onieśmielenie i 
właściwa debiutantce trema, dawały się wprawdzie 
chwilami w grze p. Pieńkowskiej odczuć, talent 
jednak niewątpliwy i duży temperament sceniczny, 
brały górę nad temi przemijającemi niedomagania- 
mi. Korzystne warunki zewnętrzne postaci, oraz 
głęboki i szlachetny timbre głosu, dają młodej ar- 
tystce materyał, z którego przebijający = się =duży 
talent wyrzeźbić może w przyszłości kreacye pierw- 
szorzędne. o 

W roli Maryi wystąpiła poraz pierwszy p. Ja- 
niczówna, dając postać dziewczątka pełnego natu- 
ralnego wdzięku I wesołości, doskonale w myśl in- 
tencyi autora odbijająca od surowej nieco i tragi- 
cznej postaci Aany. 

W „Sędziach* debiutowała po raz drugi na na- 
szej scenie p, Morozowiczówna, która w przeszłym 
sezonie wystąpiła raz w „Skizie* Zapolskiej. Po- 
stać Joasa, kraowana przez nią obecnie, wykazała 
znaczne postępy w jej grze w stosunku do stanu 
zeszłorocznego, odkrywając p. Morozowiczównie ta- 
lent raczej liryczno-dramatyczny, niż salolowo-ko- 
madyowy. 

Dyrekcya komunikuje: W jutrzejszem przedsta- 
wienin „Wesela* Wyspiańskiego zajdzie kilka 
zmian w obsadzie ról. Rolę Panny młodej o- 
degra pani Borzewska; rolę «gospodyni pani Czar- 
necka-Mielnicka; Rachelą będzie pani Młodziejow- 
ska. Rolę gospodarza odegra dyr. Solski. 

„Wogole“ ukaże się jutro na scenie krakowskiej 
po raz dziewięćdziesiąty. Afisz piątkowy teatru 
krakowskiego zapowiada wznowienie efektownej 
sztuki Maskoffa: „Tamten*. - 

Teatr ludowy w Parku krakowskim. Dziś 
w teatrze ludowym „Nowi współobywatele", sztuka, 
która cieszy się ciągle wielkiem powodzeniem. We 
czwartek znowu „Szukajcie dziecka*, bardzo wesoły 
wodewil ze spiewami i tańcami. „Szukajcie dziecka“ 
dane będzie ostatni raz w tym sezonie. W piątek 
po cenach popularnych „Kościuszko pod Racławi- 
cami“, W sobotę Sewera „Dla świętej ziemi“. 

Napad szału. Wczoraj wieczór, w pociągu oso- 
bowym, zdążającym z Wiednia do Krakowa, dostała 
nagle jedna z jadących pań M. B. ostrego napada sza- 
łu. — Tylko z trudem udało się inaym podróżuym 
uspokoić ją chwilowo i oddać na dworcu w ręce 
policyi. Według biletu, znalezionego przy niej, nie- 
szczęśliwa wraz z jednorocznem . dzieckiem jechała 
z Ameryki do jednej z miejscowości w Galicyi 
wschodniej, Prawdopodobnie dluga podróż, niewygo- 
dy i doznawane wrażenia na wątłą kobietę tak nie- 
szczęśliwie podziałały, że sprowadziły chwilowy 
rozstrój nerwowy. Zawezwane telefonem pogotowie 
ratunkowe, przewiozło ją na oddział szósty szpitala 
św. Łazarza, dziecko zaś umieszczono aż do wy- 
zdrowienia matki lub zgłoszenia się rodziny w szpi- 
talu św. Łazarza, < 

Włamanie, Onegdaj w nocy włamali się do 
mioszkania kapitana 20 p. p. Rossiga, zamieszka- 
łego przy ul. Dłagiej l. 39, niewyśledzeni dotąd 
sprawcy i skradli zegarek złoty ze złotym łań- 
cuszkiem a trzema cennemi dewiskami. Wartość 
skradzionych przedmiotów wynosi przeszło 400 
koron. 


Z kraju. 


Biała. (Ofiary pożaru. — Nieszczęśliwy wypa- 
dek.) W restauracyi Krywulta w Jaworzu obok 
Bielska, wybuchł onegdaj w nocy z powodu nie- 
ostrożności czeladnika szklarskiego, Jana Koeniga, 
który z palącą fajką położył się do snu na stry- 
chu na słomie, ogień. Gdy ogień spostrzeżono, 
przybrał już wielkie rożmiary. Czeladnika Koeniga 
znaleziono w zgliszczach zupełnie zwęglonego. — 
Dwóch tamtejszych wieśniaków, którzy weszli do 
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palącego się budynku, znalazło Śmierć w płomłies 
niach, Nadto kilku innych odniosło poparzenia i 
rany. Zawezwano pogotowie ratunkowe z Bielska, r 
które udzieliło rannym pierwszej pomocy. $ 

Gospodarz Andrzej Homa z Lipnika tradnił się 
wywożeniem kamieni z kamieniołomu w Straconce ” 
do miasta. Wyjeżdżając onegdaj rano z naładowa- 
nym wozem z kamieniołomu, dostał się niewiadomo 
jakim sposobem pod koła wozu, przyczem wóz, ob- 
ciążony około 2000 kig. kamieni, przeszedł mu 
przez piersi. Robotnicy tamtejsi odwieźli go do tu: 
tejszego szpitala, gdzie w pięć minut po przyby« 
cia umarł, 

Bochnia. (Wycieczki do Niepołomic. — Niem- 
czyzna. — Przedstawienie wiejskie). 

W ubiegłą niedzielę urządził tutejszy korpus wa- 
kacyjny, pod przewodnictwem dyr. p. J. Kozłow 
skiego, wycieczkę do Niepołomice. Udała się ona pod 
każdym względem znakomicie. Miło było patrzeć, 
jak dzieci ze szczerym zapałem i w największym 
porządku woziły ziemię na kopiec, wzajemnie się 
zachęcając i walcząc w zwożeniu o lepsze. Ćwicze= 
nia, urządzone następnie na boisku niepołomskiego 
„Sokola“, ogólnie się spodobały, zwłaszcza, gdy wys 
stąpili chłopcy z karabinkami. To też kierownikom 
korpusu należy się w całej pełni uznanie za ich 
pracę, — Z początkiem września urządza tutejsze 
towarzystwo młodzieży „Znicz“ publiczną wyciecze 
kę celem sypania korca granwaldzkiego, — W ten 
sposób i reszta naszej publiczności, która nie wzię« 
ła udziału w wycieczce korpusu, będzie miała spo- 
sobność dorzucić do kopca kilka garstek ziemi. — 
Firma p, Frankla z Tarnowa przysyła do bocheń- 
skich odbiorców listy, zaopatrzone następującym na- 
główkiem: Berl Frankel, Tarnow, Manufaktur- und 
Weisswarenbandlung. Może po tej notatce zrozumie 
wspomniana firma niestosowność takiego afiszowania 
się w kraju polskim, — W pobliskim Krzeczowie 
odbyło się 21 b. m. przedstawienie, urządzone stae 
raniem tamtejszego Kols T, S. L, Słowo wstępne 
wypowiedział akademik .J, Goslar, objaśniając zna» 
czenie i ideę „Wozu Drzymały“, którą to sztukę 
odegrali następnie miejscowi amatorzy. Na zakoń« 
czenie dano „Zrękowiny u Druzgały*. W zabiegach 
około tego przedstawienia wyróżnił się akademik 
Szydłowski. p 

Egzam'na kwalifikacyjne w Bochn’. Egzaming 
kwalifikacyjne na nauczycieli szkół ludowych p3- 
spolitych przed ce, k. komisyą egzaminacyjną w 
Bochni rozpoczną się dnia 5 października 1910 r. 
Podania, zaopatrzone w przepisane dokumenta, na« 
leży wnosić przez odnośną ce, k. Radę szkolną 
okręgową najpóźniej do dnia 30 wrzsśnia 1910. 

Nowy Sącz. (Teatr Lelewicza. Festyn. Protesty, 
o szkoły. Walka na dwa fronty). Na kilka przed: 
stawień przybywa tu teatr poznański Lelewicza; 
na początek daje on „Druciarza*. Przybycie sym 
patycznej operetki Lelewicza wzbudza wielkie zain- 
teresowauie. Ostatnia operetka prowineyonalna była 
tu piętnaście lat temu, : 

Towarzystwo gimn. Sokół przygotowuje festyn 
grunwaldzki, na którem powtórzone będą ćwiczenia” 
złotowe. > a 

W gminie Czaczowie i Barnowcu Koło T. S. L: 
zorganizowało czasu swego szkółkę początkową, Zas 
mienioną później na normalną szkołę krajową, pod 
którą hr. Stadnicki dał grunt. Gdy się już stosunki 
ułożyły, szkołę wybudowano; agitacya ruska żąda 
teraz dla kilku rodzin przekształcenia tej szkoły 
na ruską i Żądanie to wniesiono już do władz. 
Równocześnie odbydwie gminy wniosły protest prze» 
ciw tym uroszczeniom. Sądzimy, że c. k. Rada 
szkolna krajowa nie zezwoli na steroryzowanie 
bezwzględnej «większości polskiej. ” Oda niejakiego 
czasu wśród Rusinów zdwojono tu agitacyę. Ze 
Wschodniej Galicyi jest formalny napór nauczycieli 
Rasinów na tutsjsze posady ruskie, a inteligencya 
w Łabowej, własnoręcznie nosi piasek, cegłę na 
ruski „dom ludowy“. 

\WValka wre n nas na dwa fronty. W Dąbrówce 
bowiem długo trzymało rządy w ręku kilku Niem- 
ców. Obecnie dzięki solidarności rolników i robotni- 
ków kolejowych, zamieszkałych w Dąbrówce, udało 
się wybrać całą polską Radę gminną, za co nie o- 
beszło się bez bandyckich napadów na dzielnych 
pionierów polskości, którzy mieli odwagę stawić 
czoło i obalić zgniłe rządy i stosunki. Niemcy wy 
powiedzieli mleko wszystkim odbiorcom polskim; na 
Polaków-ewangolików piszą ohydne afisze. Nawet 
dzieci wyborców nie mają spokoju. A my to cier; 
pliwie znosimy na polskiej ziemi. 20 

Rymanów. (Nieszczęśliwy wypadek podczas wy- 
ścigów konnych). Z Rymanowa piszą: Nieszczęśli- 
wy wypadek przytrafił się podczas wczorajszych 
wyścigów rotmistrzowi p. Langiewiczowi, Gdy po 
dwukrotnie wygranych biegach po raz trzeci do: 
siadł konia ze stada Ostoi Ostaszewskiego, tenże 
wyskoczył z toru i biegł wprost w tłum, stojący 
za baryerą. Przeskoczywszy baryerę, zrzucił jeźdź” 
ca i potratował mu klatkę piersiową, zgruchotał 
mu kilka żeber i przebił płuca. Nieszczęśliwemu 
pierwszej pomocy udzielił lexarz dr Bielecki i inni 
lekarze, poczem przeniesiouwo go do pałacu hr. Po- 
tockiego, Lekarze powątpiewają, czy uda się rane 
nego utrzymać przy Życiu. Znaczną winę ponosi 
kierownictwo wyścigów, gdyż baryery przed torem 
są niskie, stare i zmurszałe 1 tylko przypadkowi 
zawdzięczyć należy, że koń więcej ludzi nie potra- 
tował. 

Szpiegostwo na Bukowinia. Pod zarzutem szpie- 
gostwa aresztowano, jak donoszą z Czerniowiec — 
w Storońcu-Pntilłe dwóch ludzi, którzy zachowaniem 
swojem zwrócili na siebie uwagę żaudarmeryi. Na 
zapytanie, w jakim celu przybyli w tamte strony, 
dawali niejasne odpowiedzi, Jeden z nich podał, że 
nazywa się Władysław Czerbakowski i jest dyakiem 
przy jednej z cerkwi lwowskich, a drugi nazwał 
się Włady mirem Babiakiem i podał się za sekro- 
tarza jednego z lwowskich gimnazyow, Żandarme» 
rya zwróciła się z zapytaniem do Lwowa i otrzy- 
mała odpowiedź, 20 nikt tu takich osób nie zna.— 
Obu aresztowanych odstawiono do sądu, jako po- 
dejrźanych o szpiegostwo na rzecz sąsiedniego pań: 


stwa. 
Ze świata, 


Zakończenie uroczystości cesarskich w Po- 
znaniu. „Dziennik Poznański* donosi: Podczas gdy 
cesarz odbywał wczoraj (w poniedziałek) przed po- 
łudniem przegląd wojsk w Biedrusku, a cesarzowa 
zwiedzała zakłady chorych i dobroczynae, w tym 
samym czasie następczyni tronu odbyła wycieczkę 
do Gmiezna, gdzie zwiedziła tamtejszy zakład dla 
chorych „Bethesde*, Wczoraj po południu cesarz 
odwiedził akademię niemiecką w Poznaniu, a cosas 
rzowa kościół farny i zbór św, Krzyża. Wczoraj 
wieczorem zapowiedział cesarz, że dziś rano zwie- 
dzi gmach komisyi kolonizacyjnej, Punktualnie też 
o godzinie 7 ukazał się na miejscu i podobno jak 
najdokładniej zwiedził całe urządzenie. O tym sax 
mym czasie cesarzowa objeżdża osady kolonistów 
w okolicy Poznania. Na tem skończyiy się uroczy 
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stości, a para cesarska wraz z orszakiem opuści iedzi iaj - ° 
puściła| W poniedziałek: „Dzieje Orestesa* WE - ; : . R ; ; , A z Be 
Poznań we wtorek o godzinie 11 przed połn.| We wtorek: > Zacearowino Paa bieżącym, t. j} na granicy węgiersko-ga- „Z kroniki podgórskiej, (Nieszczęśliwy wypadek | Przy ulicy Floryańssi-,: lis Mar: 
dniem. We środę: „komedya o człowieku, który zaślubił nie- licyjskiej, Nienczciwa wychowawczyni). Onegdaj w ogrze-|kowicza, l. 22. 


mowę« i „Komedya o człowieku, który redagował ga- 


zetę rolniczą”. Sprawy chorwackle, 
Repertuar teatru lucowega w parku Zagrzeb. Uchwała koalicyi serbsko- 
krakowskim. chorwackiej, oświadczająca się za utrzyma- 


Obchód ro*znicy grunwaldzkiej w Dissaldar- 
fie. W sobotę odbył się w Düsseldorfie, w pruskiej 
prowincyi nadreńskiej, skromny, ale podniosły wie- 


walni na dworcu kolejowym zaszedł nieszczęśliwy | Przy ulicy Dłu giej: Handel Bęknera, |. 4. 
wypadek, Mianowicie, gdy Stanisław Marciniak, ro- | Handel Ł. Mackiewicza, 1., 34; Hande! F. Kusza 
botnik kolejowy lat 40, stał we drzwiach pawilonu |l. 38; Handel Berwalda 1. 53. 


czorek, na cześć pięćsetnej rocznicy Świetnego| We su s : : ra maszynowego, niespodziewanie nadjechała maszyna} Plac Matejki: Trafika Aleksandrowicza 
s f> i x odę: „Nowi współobywatelot, k an : R o 5 E ABK 3 g 

Ewyciestwa polskiego rycerstwa nad zakonem krzy- We A da ERG e A TEG x WY łączeniu Serbów RPM gniotła go do futryny tak nieszczęśliwie, że|w hotelu Centralnym. : 

żackim pod Grunwaldem, Uroczystość zagaił s W piątex: „Kościuszko pod Racławicami”, z koancyi i utworzeniu nowej większości rzą- |zginął na miejscu. Po oględzinach komisyi i spisa-| Na plantacyach w kioska u wylotu ul. 


tamtejszego Sokoła druh Szukała z Düsseldorfu W sobotą: „Dia świętej ziemi“, A WW Sejmie, była dla kół rządowych wielką 
powitaniem członków i gości wprowadzonych Fak Pop adniu:_ „Kościuka. podiRDAN:-| 11 es pod ziank a 
, ych przez | cami*; wieczór: „Dla świętej ziemi“. Ban Tomasicz ogłasza w dzienniku urzę- 


członków. Następnie p. Ignacy ŹŻniński z Bochum Teatr poznański akoj 
] g w Zakopanom. dowym „Nar Voviny* 
w. przeszło półtora godzinnem przemówieniu naj 26 sierpnia: „Księżniczka dolarów“. ; a. naa a A 
y WL a W pod Grunwaldem, poczem SO ZOZ OZ Z Z WOZEK | DOŻA pracować Rodlicya ta most być o: bi. 
.Stanistaw Kunz z Herne, w gorących słowach| MeS rid, widm tą, jeżeli chc zyl j 
podniósł, jak Polacy powinni się kochać wzujomnie, | , JF. Gabeyelska, Krzysztofory „AE „wlk. laki. 34 Śl 
Tak wykład p. Znińskiego, jak również przemó- Awaikówz. Wynajmuje i sprzedaje pierw- Ban Tomasicz oka że gotów jest przy- 
„a, że g 


mówienie p. Kunza j z ca ( i > golo 
prezes osobno jeszoze MÓW o a RA na pełne posiedzenie koalicyi i wyłuszczyć 
Jemnościom podnieść wypada, Ż6 na tej wieczorni. | yudziestomiesięczne, Instrumenty używane gd | 77 Swoje stanowisko. K 
iniższych. á 
PDZ. Rozwiązanie vadg m. Sarajewa. 


"BP A * zapał panował serdeczny. 
olski klu i voda“ | asas LAA AEE : A > 

prasowy w Chicago. „Zgoda Sarajewo. Rada gminna została rozwiązana. 
Rząd zamianował komisarza rządowego. 


ehikagowska donosi: W sali hotelu tutejszego „Wa- 
Dział ekonomiczny, |==o=Nnnmnecaa 


wel* odbyło się trzecie z rzędu zebranie organiza- 
Z miejskiej centralnej targowicy na bydło w Krakowie Ji 


eyjno polskiego Klubu prasowego, na którem osta- 
tecznie przyjęto w trzeciem czytaniu statut Klubu, 
PE. E r | Hj 8 ip H j pipirai 
Kraków, 28 sierpnia, Na dzisiejszy tary spędzono bydła itla | teiega 
owiec i kóz 16, nierogacizny 


oraz wybrano stały zarząd. Na zebranie przybyło 
18 członków poprzednio zapisanych, oraz przyjęto O 18%, cieląt 145, 
286; raem 526 uwierzył, Płacono za jeden cetnar mo- fiafiaraaRai 1 «6 
wyczny żywej wagi: bubaj a Jeya A 1 | j: ę AE] p | i 
m, ń : je od —— do =—, woły Fi u M siU 
do ——, krowy od —— do ——, jałownik od Omast pa UWE = ULM 


niu protokołu, zwłoki odstawiono do kostnicy, skąd | Szpitalnej, 
dzisiaj po południa odbędzie się pogrzeb. Przy ulicy Grodzkiej: Handel Bau nin 
Policya aresztowała dzisiaj rano Zofię Polakową | gera, l. 10; W.Rosenblum, skład papieru; Han 
40-letnią kobietę, zamieszkałą przy Małym Rynku |del Rympla, 1. 60. i i opar 
1. 8. Polakowa trudniła się zawodowo wychowywa-| Przy wicy Zwierzynieckiej: Stanisław 
niem niemowląt, z któremi obchodziła się w bar- | Nikiel, handel korzenny, 1. 29. pay: > 
barzyński sposób, biła je, głodziła, a gdy płakały,| Przy ulicy Szpitalnej: Trafka œ @lück-_ 
karmiła je odwarem makowym, który sprowadza | licha. M” E 
śpiączkę, ale dla dzieci jest zabójczy. W chwili| Przy ul. Wolskiej (pray raoście) Handel 
aresztowania znaleziono u niej dwoje niemowląt, | H. Goldberga. r. 
nazwisk jednak niesumiennych matek, które dzieci| Przy ulicy Wielopole: Handel Stat- 
swe oddały jej na wychowanie, Polakowa nie zas tera, 1. 18. T SE 
albo też podać nie chce. Jedno z dzieci odwieziono| Przy ulicy Starowiślnej: Handel Tafle- 
do szpitala umierające, dragiem zaopiekowała się |ra l. 1; Trafika Emila Wandzilaka ]. 26. = 
policys. Zatrzymano ją w aresztach, skąd po prze-| Przy ulicy Wiślnej: Trafika, l 11; Biuro 
prowadzeniu śledztwa odstawioną zostanie do sąde. | dzienników i ogłoszeń Maryana Hupczyca, |. 2. 
Pożar w Świątnikach. W uzupełnieniu poda- Przy ulicy Dietlowskiej: Kiosc ajencyi 
nej onegdaj wiadomości o pożarze w Świątnikach | Hopeasa i Salomonowej. l 
otrzymujemy następujące informacye ze Swiştnik.]| Przy ulicy Dominikańskiej: Tralika “cuui 
W nocy z niedzieli na poniedziałek wybuchł tu | bera |, 2. 
z niewiadomej na razie przyczyny pożar, który Przy ulicy Krakowskiej (w hotelu Na 
obrócił w perzynę cztery domy mieszkalne wraz z |lera) Handel Mannego. 


nowych członków: Józefa Olbińskiego i A. Olszew- 
skiego. Po odczytaniu i ostatecznem przyjęciu sta- 
tutu Klubu przystąpiono do wyboru stałego zarządu 


—— lo =— cielęta Od SEX. „ Ę ri 5 pa: sami i 1 A SM: EA 
p i En , — do ——, nierogaciznę a zabudowaniami gospodarskiemi oraz dwie stodoły] Przy ul Sz ciei Handel Ixratza WRO ri 
ca ERA "A Prezesem został KRD profe. taeeng od OE b BĘ” bitej wagi: nierogacizuę od 2 dnia 24 sierpnia, swe scen eih zbiorami zboża, Dadio nOn y ewskiej: Handel Ki a 
dr Piątkows z i 'ajkart .|168— do 1782, 7 ionyt ; 5 - z ; : 5 RCR al | > à 
nin i i Mean A ian sztukę; buhaja od Mowi AJ od Po wizycie ces. Wilhelma asilnej akeyi miejscowej straży ogniowej pożar niej Plac WW. Świętych: Handel Frommer,- 
z e Pp. LO BBAI, |200— do 500—, krowy od 130'— do 200—. 3 łówki od w Poznan rzybrał szerszych rozmiarów. wej l. 11; Trafika Laulichta, 7 
skarbnikiem Dyniewicz, a gospodarzem Wiechenli. | 6s:— do 200: GARia od 28'— do 70: sma D , m A Szk da wynikła skutki żaru bard 32 Przy ulicy Lubicz: Handel B. Rozenstocla | 
I Pogrzeb panny Nightiagale. Dnia 20 bm aa 30:—. ć + OWC y Berlin. „Loc, Anzg.* donosi z Poznania: zKkoda wynika gsxutkiem pozaru bardzo znaszna. rzy u Icy aUDiCZ? anudt D. NO:SCABYÓĆKA |. 


Domy zniszczone przez pożar, były tylko w części|1; Handel Jakóbowicza, 
ubezpieczone w krakowskim Towarzystwie wzaj.| Przy uł. Krowoderskiej | 17: Trafika Sobie- 
ubezp, rajskiego A. 

Z Warszawy. (Adwokaci żydowscy). 
Warszawska Izba sądowa zwróciła się w ostatnich 
czasach do ministra sprawiedliwości z propozycyą 
udzielenia około 20 żydowskim pomocnikom adwo- 
katów przysięgiych prawa prowadzenia spraw na 
własną rękę w niektórych sądach, Minister o dm ó- 
wił, nie motywując niczem tej odmowy. 

— Bandytyzm. Onegdaj po północy, gdy 
ostatni elektrowóz okrązał na Powązkąch koło, do 
wozu wskoczył jakiś młody osobnik, który, przyło- 
żywszy konduktorowi lufę rewolweru do skroni, 
zabrał torbę z 57 rb. gotówki, Bandyta zbiegł. 
Wszelkie poszukiwania bandyty z powodu pannją- 
cej na Powązkach ciemności, nie dały żadaego wy- 
niku. ” 

— Handel żywym towarem. Policya arə- 
sztowała niejakiego Dorfmana, handlarza żywym | SEFFFZEEMERKWWW AWA ICTYTY AZT 
towarem, który usiłował wywieźć 16-letnią panien- ś p." z” 
kę, izraelitkę i jej 6-łetnią siostrzenicę. Dorfman, Odpowiedzialny redaktor: 
pomimo młodych lat swoich, notowany jest w kro- Konstanty Srotowzstei, 
nikach kryminalnych i raz już diuższy czas sie- m 
dział w więzienin. Miał swoją kryjówkę dla ofiar Wydawica: , 

w Wołominie, gdzie je tak długo przetrzymywa,| Niichał KMonopirisixi, 


jak donoszą dzienniki londyńskie — odbył się w 
Londynie pogrzeb miss Nightingale, znanej filan- 
tropki, zmarłej niedawno, o której pisaliśmy w ar- 
tykule p. t. „Ze Świata kobiecego*, Zwłoki z domu 
żałoby przewieziono na dworzec Waterloo, a stam- 
tąd do West-Willicw, gdzio się znajduje grobowiec 
rodzinny zmarłej, W pogrzebie brała udział depu- 
tacya pułków gwardyjskich, Jak wiadomo, miss 
Nightingale podczas wojny krymskiej, pielęgnowała 
z poświęceniem rannych żołnierzy angielskich. Na 
ulicach, któremi szedł pochód pogrzebowy, powie- 
wały z domów flagi żałobne. W katedrze św. Pa- 
wła odbyło się nabożeństwo Żałobne, na którem 
byli obocni przedstawiciele domu królewskiego i 
władz. Około 1000 pielęgniarek przybyło na po- 
grzeb w mundarach. 

, „Płonąca miasta w Ameryce. Skutkiem olbrzy- 
miego pożarn lasów w Montanie i Idaho spaliło 
się doszczętnie 8 miast, a podobny Jos grozi dal- 
szym 16 miastom, jeżeli ogień rychło nie zostanie 
stłumiony. Przyczyny pożaru dotąd nie wykryto, 
ale istnieje ugruntowane podejrzenie, że podłożyli 
go pozbawieni pracy robotnicy, licząc na to, ża 
przy gaszenin ognia znajdą zarobek i wysokie pła- 
ce. Strasznym był los miasta Wallace, leżącego w 
dolinie i otoczonego naokoło lesistemi wzgórzami, 


Zə spędzonych na targ zwierząt sprzedano: na miojsco- Podróż cesarza Wiluejma do Poznania nie wy- 
ma kons GR ZE ną konsumoye maa gmin | woła żadnej zmian y kursn wobec Po- 
iraju 88, na eksport za granicę kraja bydłą rogatego |lakó i i F w ich 
—, na oksport za granicę kraju nieroyacizny —, Tid ani SR mę el" 3 A 

Ceny powyższe obliczono boz opłaty akcyzowej, tu niepizychylnym. USE ; 

związek gal, komlsyonierów handlu nieroyacizny, Wie. | WJ właszczeniu i nadal nie będzie 
deń (St. EFA R ŻĘ Na dzisiejszym targu nio. |Stosowaną. 
rogacizny było ogółem 11'647 sztuk, w czem bagonów z zagi aiu, zwła- 
7876, młodych 4502, prócz tego nwpłynęło w ciągu targu Cesarz w czasie pobytu w Poznaniu, zwła- 
około U— sztuk, Cena za bapouy 110 do 13%, za młodo PS da konierencyi z prezydentem BĘ mo 
116 do 140, fukel 0-— do 0— halerzy xa kilogram ży. kolonizacyjnej nie wspomniał nawet 
kM aao i o tej ustawie i wogóle nie dotknął sprawy 

„ABAICy JSKLO O około 8141 sztuk, cena 1Il—-136 ; i 
Ro óowos0—, y uk, „| wywłaszczenia, 


Na przedmieściach Krakowa prenumerować 
można „Nową Reformę* w następujących agen- _ 
cyach: 

Czarna Wios: Handel A. Grafczyńskiego (róg 
ulicy Stachowskiego i P. Michałowskiego) L 25. 

Dębniki: Handel M. Zygadłowicza, Rynek 1. 12, 

Grzegórzki: Handel E. Kennera, Grzegórze- 
cka 1. 14. . 

Krowodrza: Handel Mam ycego Amstera. 

Zwierzyniec: Handel Dutkiewicza i Handel, 
Rudnickiego. 


Padróżs pary carsklef. 

A R Berlin. Jak donoszą z Friedbergu, przy- 
KE ycie pary carskiej zostało nagle odroczo- 

SWOWSCA. ne do przyszłego tygodnia. či 

Lwow, fi serpoial Kilka rodzin rosyjskich, mieszkających we 


Friedbergu, otrzymało polecenie opuszcze- 
Pomysłowe oszustwo, Eustachy Pistruski, 17- |nia Friedbergu. 


letni chłopak, były praktykant w składzie mobli Niektóre dzienniki zaznaczają pogłoskę, że 
p. Józefa Schustra, wpadł na sprytny pomysł. Oto |para carska po pobycie we Friedborgu uda się 
wiedząc o tem, że p. Schuster pozostaje w bliskich |do Królestwa Polskiego do Spały na dłuższy 
stosunkach z p. Eugeniuszem Białkowskim, dyspo- | pobyt, 
nentem firmy Dittmara, napisał na firmowym pa- 5 K 

pierze p. Schustra, który wykradł dawnemn swemu Grzęda w Poniagalii 


słażbodawcy, w jego imieniu list do p. Białkow- Londyn. „Daily Mail* donosi z Lizbony: 
skiego z prośbą o pożyczkę 300 koron. P. Biał. | Tólowa matka opuszcza kraj. 


TNO" IAFTPRUR TOO 


w Podgórzu: 
Księgarnia W. Poturalskiego, Główna tralika. 


Pociąg ratunkowy ni zet ran i ; Bi ; i; Z r s dopóki mie osłabła czujność osób, poszukujących RAJ , ! = 
ście Ki jest 8000. ludzi Poy an AŚ kowski, wióząc list zaopatrzony pieczątką p. Schu- N PAN: » TM p ów Ah a) RSSG t ia Henochą Sil jl %% A 

i 5 y odnie 1 policyan 2 acya i da aresztowania Henocha Sil- F TrA ą 
kordonem płomieni. W. dystrykcie St. Joe praco- stra, wręczył mu bez namysła owe 360 kor, Było |. È y YOI Z Łodzi. Z powoda NABESŁANE. 


to 12 bm. W cztery dni później otrzymał p. B. jest bardzo groźna, Król od trzech miesię- 
drugi taki list z prośbą o pożyczkę 500 koron i| 0) mie wychodzi z pałacu. i 

znowu dał pieniądze, Z listami tymi przychodził W niedzielę w nocy nusiłowało około 1.000 
młodszy brat Eustachego Pietruskiego, 16-letot Ro- uzbrojonych ludzi wtargnąć do zamku. — 
bert, Nareszcie Pietruski widząc, że mu dwa razy Zamach ten jednak nie udał się. Aresztowano 
kondo tak gładko, postanowił spróbować trzeci raz, | PYZY tem kilka osób, 

ale noga mu słę powinęła, Oto wczoraj popołudniu 5 

Robert Pletruski wręczył p. Białko baa Bo Zwycięstwo Venizelosa, 
rzekomo od p. Śchustra, w którym p. Sch. prosi „Ateny. Wybory wykazały nadzwyczajne zwy- 
pana B. o pożyczunie jeszcze 2000 kor, sblecując cięstwo Venizelosa, który ma w najbliż- 
całą kwotę zwrócic dnia 1 września, P, Białkowski, szych dniach objąć rządy. 


który po drugim llście już przekonał się, że padł 3 R z z 

ia Po. sche yia dba braci i Kowali 7 Bsp żegostwo angielskie. 

na inspekcyę. Tu Eustachy Pietruski przyznał się Berlin. Z Emden donoszą: Przy areszto- 
otwarcie, że on to pisał te listy, a pieczątką za-| WANYCH w Hamburgu szpiegach angiel- 
mówił w jakiejś drukarni. Z pieniędzy pozostało skich znaleziono wiele różnych zdjęć z Hel- 
im jeszcze 134 kor., resztę wydali na ubrania i golandu i Borkumi szyfrowy alfabet do 
jazdę do Hamburga, dokąd jeździli z trzecim człon- telegrafowania, Aresztowani twierdzą, że zdję- 


berblata, na wozie którego w Pabjanicach znale- 

ziono 8 brauningów i 400, ładunków, wszyscy prze-| Artykuły w tym dziale nie pochodzą or 
mysłowcy w Zduńskiej Woli, radni miasta, praco- redakcyi). 

wniey kolejowi i inni, którzy znali Silberblata, 
wysłali do naczelnika żandarmeryi pow. łasziego i à 


łódzkiego podanie, w, którem proszą o przeprowa- | FĄ Jo a (hąróh fajnej 

dzenie energicznego śledztwa, ponieważ, zdaniem | LI a iu Eh kiwi 

ich, Silberblat padł ofiarą zemsty ze strony farma- | $8 ul. Starowiślna |. 
ETEN "MME FE ~ 


nów, którzy widzieli w nim niebezpiecznego kon- a zm powrócił 
kurenta, Ażeby zgubić Silberbiata podłożono mu|. 5766 2 5 : : 
broń, o czem on nie wiedział 1 dano znać policyi, 
Podpisani na prośbie stwierdzają, że Siberblat 5 
nigdy nie zajmował się polityką i wogóle jest| We wrażliwym wieka dzicciesym 
człowiekiem bardzo spokojnym. Jednocześnie fabry- grożą 
kanci w Zduńskiej Woli zawiadomiłi furmanów, 4 > Paa T 
że jeżeli w B tygodnia nie będzie wyEry- małym istotom żyjącym niozHgp ang choroby 
te, kto podłożył Silberblatowi broń, to nadal fabry- WSKALULEX przeszzód w trawieniu. Niema przeciw 
kanci nie dadzą farmanom wozić towarów. temu lepszej ochrony nad karmienie zaj omocą 
Ograniczanie języka polskiego. Gubernator lu- mtezki „Kufeke*, która łączy w sobie wszystsie 
belski rozesłał w tych dniach do wszystkich stowa- dobre ic: Jakig] Fominieg mieć racyonalny po 
rzyszeń w obrębie gubernii okólnik o używaniu w karm dziecięcy, ki: SEM „ WSANER rea 
czynnościach biurowych języka polskiego. W okól- | FOŻDWNa, Sprzyja tw st de DCA i ki pS 
nika tym powiedylano: pobiega i nsuwa nieżyt jelit, biegunkę, o!erynę 
We wschodnich częściach gubernii lubelskiej, |! t F- = 
siedleckiej, łomżyńskiej i suwalskiej, cała biurowość 


i stosunki instytncyi rządowych, urzędników pań- Br Reman Giąassee? 
stwowych i towarzystw prywatnych, powinny się| ' may" 
odbywać tylko w języku rosyjskim, "Tymczasem ` PIWYÓC, 
podczas rewizyi działalności istniejących w guber- Podgórze, Krakowska 3, or. telefonu 862 (1462) 
nil stowarzyszeń, ujawniono, że wiele Towarzystw 5917 


prowadzi protokały posiedzeń, księgi kasowe i inne 
papiery wbrew wymagania wyżej wymienionego 


prawa; tylko w języku polskim i pieczęcie posiada F y i 1 
tylko 5 narisem polskim, Bursa teiegrakiczno. 
„Zwracając uwagę zarządu na te odstępstwa od|  Włedeń, 28 sierpnia, (Giełda południowa.) x 


prawa „proponuję“ natychmiastowe założenie wszyst-| Marki 117-47, jtenta majowa 93:69. Renta kcronon w 


AA POS i *50, a 663 75, Akcy 
kich książek, protokułów i dzienników Towarzystwa, yagini RELE eA K eunin ad poi 


oraz innych papierów, na których podstawie doko- | Jnionbanka 62175, Akcye Bankvereinc 54675, Akeyo [äns 
nywują się rewizye i dozór nad działalnością to- | derbanka 519:—, Akoye kolei państwowych 74350, Lom- 
warzystwa przez instytucye rządowe i urzędników bardy 17380, Akoye iabryki broni 703'—-, Akxeye iyto= 
państwowych, w języku rosyjskim 1 polskiego tek- E m 50. Rima ai ASA: 514 
s Ę s X . BLNAZI ==) osy CERIO 
stu wogóle zaś — skrupulatno trzymanie się) 35650, Ruble 258:50, Akeye palic, Banku bipotecznegą 
przepisów prawa jak również niedopuszczanie Żad- | 0—*—, 
nych odstępstw od przepisanej instrukcyi co do pie-|  Uspoaobienie: spokojne, 


wało nad stinmieniem pożaru 200 ludzi, z których 
pczostało tylko 18, reszta zaś zginęła. Tłumy lu- 
dzi stoją po szyję we wodzie, ażeby w ten sposób 
chronić się od gorąca. Pożar posuwa się z szyb- 
kością jednego kilometra na godzinę i zagraża już 
słynnemu parkowi Yellowstone. 

Jeden z mieszkańców miasta Wallace, wydo- 
Btawszy się cudem z terenu, objętego pożarem, opo* 
wiada następujące szczegóły katastrofy: W kilka 
minat po wybuchu ognia, setki mężczyzn walczyły 
z szalejącym żywiołem, ało bezskutecznie, Walka 
trwała 10 dni, Oddział ratunkowy znalazł w lesie 
18 poparzenych osób, które po szyję stały we wo- 
dzie, Bardzo wiele osób dostało obłędu, inne rzu- 
cały sig do wody, ażeby samobójstwem skończyć 
swoje męki. 

Pożar hotelu. Jak donosi „Kuryer Polski“, wy- 
chodzący w Milwauke, spłonął doszczętnie wielqi ho- 
tel w miejscowości północno-amerykańskiej Jamaica. 
Ofiarą katastrofy tej padli Polacy i Rasini w liczbie 
7. Ludzie ci — pisze „Kuryer Polski* dopiero co 
przybyli z Europy i stanęli w tym hotelu, w któ- 
rym spalili się na Śmierć. W chwili wybuchu po- 
Żarn emigranci spall twardym snem, a gdy się o- 
badzili, wszystkie drogi ucieczki zostały im już za- 
grodzone płomieniami. Gwałtowne szczekanie paa 
zaalarmowało sąsiadów, którzy zawiadomili straż 
ogniową o katastrofie, Reszta osób w hotelu zbu- 
dziła się, a ponieważ cało schody były już w pło- 
mieniach, przeto wszyscy znajdujący się na góruem 
piętrze budynku, musieli wyskakiwać oknami, Po- 
koik, w którym spało owych siedmiu spalonych emi. 
grantów, miał tylko jedno wyjście i to zagrodzone 
było płomieniami. Wszyscy znajdujący się w tym 
pokoiku zginęli straszną śmiercią. 

gień wybuchł w sieni domu hotelowego i salo- 
nu, wiasności Jerzego Dombka, który ntrzymnie za- 
razem „Biuro pracy“. Hotel był szczelnie zapełnio- 
ny, a że płomienie objęły budynek podezas snu lo- 
katorów, tragedya okazała się straszną. Pubudzeni 
ostatecznie lokatorzy wyskakiwali oknami z płoną- 
cego, jak pochodnia, domu, — Kto nie zdołał wy- 
skoczyć, zginął w płomieniach, Lista ofiar jest na- 


kiem tej oszukańczej spółki, Romanem Szewczukiem, cia te były „przeznaczone dla ilustrowanych 
chłopakiem drukarskim bez zajęcia, który wiedział pon angielskich, 


o tej całej oszukańczej machinacył. Wszystkich Niendano cdirycie Zeppelina. 


trzech wspólników oszustwa aresztowano. j : 
Ruskie zamachy. Do zamioszkałej w Korczynie Chrystyania. Zə Szpiechergu donoszą, że 


na wilegiaturze nauczycielki panny Mandyburówny, hr. Zeppelin odkrył koło Gotthaven no- 
w chwili, gdy przechadzała się po ogrodzie, strze- | WJ lad l objął go w posiadanie. Ze strony 
li} jakiś Rusin z rewolweru, na szczęście nie ra. | 0TWeSKiej oświadczono jednak, że ląd ten był 
niąc jej, poczem zbiegł, Strzał był zemstą za to, już dawno znany i jest własnością Norwegii. 
że panna Mandyburówna, której ojciec choć obrząd- w = 
ku grecko-katolickiego, zajmuja się budową Bodo Pożar lasów, 
rzymsko kat. w Synowódzku Wyżnem, na dwa dni| Nowy Jork. Pożar lasów w Montanie 
przedtem brała udział w poświęceniu kamienia wę- | przybiera ogromne rozmiary. Dotąd mó- 
gielnego pod kościółek, wią o 400 ofiarach w ludziach, Kilkadzie- 
siąt miejscowości zniszczonych. 
PE PEER EEEE Berlin. Z Nowego Jorku donoszą: 300 
ludzi, należących do ekspedycwi ratunkowej, 
E5 s SĘ g zginęło w czasie pożaru w stanie Wa- 
f} Rusii | gopr szyngton. Ilość wszystkich osób, które zginęły 
© jw czasie pożaru, nie da się dokładnie obli- 
(Teiegramy „N. Reformy" z dnia 24 sierpnia.) czyć. 
EPE ZEPPYT EWC PCE e O a a 
Podróże następcy tregu. 


Sa!cburg. Następca tronu arcyks. Franci- YA y PE ; 
szek Ferdynand dziś w nocy przybył do Pe ŁALARZAĘO JG - —nj 


2 PETITES 


stępnjąca. Spaleni na śmieró: Agnieszka Szuszyło, | Langau, skąd udał się następnie do W ai d- Kraków, 24 sierpnia. |ezęci, która powinna zawierać nazwę Towarzystwa Ak PRZ e A 136-25 
licząca 20 lat, świeżo przybyła z kraju: Aniela Ze-|hofen z wizytą do bar. Alberta Rotschil- a PZ „lk języku rosyjskim, równorzędnie z którym może Uaposobienie: ustalone, IE) 
dek, licząca lat 25; Stefan Cukrowkiewicz, liczący |da, z którym udał się ną polowanie. Aresztowanie ziodziei. Policya aresztowała | sio znajdować i tekst pol | 

lat 31; Franciszek Nitko, liczący lat 19; Wawrzy-| ` <w sprawcę kradzieży u emerytowanego kapitana p. Akcyonaryusze „Now. Wremia*. Nowymi Gielda warszawska. 

niec Honet, liczący lat 30; Marcin Marszałek, li| Mawe biusty w kali kolsustnowej | Władysława Niowiarowskiego, zamieszkałego przy | akoyonaryuszami Tow. akc. „Nowoje Wremia« bę-| Warszawa, 24 sierpnia. ai r 
czący lat 57; Stefan Kondracki, liczący lat dwa- w parlamencie, ul. Szczopańskiej L. 3. Jak to w swoim czasie do- dą, jak donoszą z Petersburga, znany poseł Bała- 4.procentowa renta rosyjska 9850 rb.; 5-proc. poły! 


a Ą „ |ezka rosyjska I emisyi.490*— rb.; 5-proc. pożyczka Il 
szow z kapitałem rb. 800.000, hr. Witte z kapi- | emjsyi 363— rb; 41/,-procentowe listy zastawne 94-205 


tałem rb. 200.000, Szubinskij, Guczkow, oraz kilku | 4-procentowe listy zustawne —*— rb.; 5-procentowo liz 
wysokich dostojników, Redaktorem dożywotnim pie | sty minnie nn SĘ 2 4'r procenten a 
i Mi s mia3 YVaurszawy z TO.; akecye J ZSI E E | 

sma będzie p. Michał Suworin. akcye Benku handlowego warszawskiego 42960 rb. 
Cakrownie 860*— rb.; Starachowico 17280 rb.; L'i 
EECC | Pop 182 — rb.: Radzki 600-— zb. Zawiercia ni: 
© | Żyrardów 27%— rb.; Patiłów 10675 1b; Berlin 46:2:, 

= Glełda zbożowa. 


Didzielne numeri „il. Reformy“ Budopedat i zdziemnik 9:82 do 9:83; asa ë 


kwiecień 107 A aa 7 ga pAŹdziarnik od 7-8/ da 

i ; ołudniowe po 10 hal. za ļ7:38; żyto na kwiecień 0*— do 0'—; owies na pąździer: 
pigar po Abal pore aN nik od 770 do 771; owies na kwiecień 0'— do (-— 
Z 3 | 


nosiliśmy skradziono mu między innemi 3 złote 
pierścionki, 2 broszki i branzoletę wartości 180 K. 
Sprawcą jest Bolesław Bąkowski lat 18 wyrobnik, 
podający się za ucznia szkoły handłowej, który ko- 
rzystając ze sposobności, że go wzięto do czyszcze- 
nia mieszkania, dopuścił się kradzieży, Przesłachi: 
wany na policyi do winy sią przyznał, Przadmioty 


dziajgia: gześć. Wiedeń. W bieżącym tygodniu ustawione be- 
dą w bali kolumnowej parlamentu austryackie- 
go nowe biustywybitnych parlamen- 
tarzystów. Biust Jaworskiego, wykona- 


ny przez artystę-rzeźbiarza LLewan dowsk ie- 
go ustawiony zostanie dopiero w jesieni. 
skradzione odebrano z wyjątkiem broszki wartości 


Przeciw drożęznie mięsa, A 
Morawska Ostrawa. Na wczorajszem posie-| Również dzisiejszej nocy aresztowała policya Ja- 
dzeniu Rady miejskiej przyjęto wniosek |kgpa Porębskiego 16-letniego chłopca z Sadowiec 
nagły, wzywający rząd do poczynienia natych- | Królestwie Polskiem, który podczas uroczystości 
miastowych zarządzeń, celem zapobieżenia dT0- | zrąpwaldzkich w klasztorze OQ. Dominikanów skradł 


Gar Grunwaldzki. Do adm. „N. Reformy* na- 
dosiali: S. N, W. W. 2 K, 


Korespondencya redakcyi. , 
"PP. 8. M, T: Z wiadomości anonimowych lab 
podpisywanych tylko pierwszemi literami, choćby 
były najciokawsze, nigdy nie korzystamy. 


Z kalenżarza. We środę 24 sierpnia: Bartłomieja ap.; 
wa czwartek 26 sierpnia: Ludwika kr. i Patrycyi p. w.; 


> A A ; ; swóni i 5 Ę S kukuradza na sierpień 56:60 do 5'82; kukurad 
w piątek dd sironia: Zefiryna p. i ek". 40,7 7775 DNI ` È chwilowo tam zamieszkałomu katechecie z Brzeżan| W Krakowie: s Emy", ul [775,00 574; rzepak na slerpień 1359 do 130, > 
ZO ouca dnia 26 sierpnia o godzia ae ; Hai ks, Franciszkowi Bielence pugiłares z kwotą przeszło W administracyl „Ù. k +» "į Oferty mierno, chęć kupna mierna, usposobienia É 
kra godzinie 6 min, 59; długość dnia EE Sprawa dra iiribara. 400 kor. Aresztowany do kradzieży się przyznał, | Jagiellońska 10. A pochmurno, i à vapo ana tate ( 
s Z krakowskiego obserwatoryum, Duia 23 sierpnia ter- | Lubiana. Wczoraj przez cały dzień panował |pieniędzy jednak przy nim nie znaleziono, gdyż| Przy ul. Sławkowskiej: Agencya Hop- a ; 


casa i Salomonowej; Handel Zagrobskiej (dom 
XX Marków). 


mometz doszedł od «> 16:8 do 4, 292 Ca; — barometr | ty spokój. Zdaje się jednak, że przyjdzie do |oddał je swemu ojcu zamieszkałemu w Królestwie ZEM 
W Rynku Głównym: Tratka główna, JJ U 


podnosił się, » rozłamu partyjnego. Organ młodosło- | Polskiem, 0 
Dnia 24 sierpnia 0 godz. 7 rano stan barometra 7439 vin zapowiada rewelacye, z których wyni- Obaj aresztowani dzisiaj po południu odstawieni 


+. eaer 1, 


(WJ niewa, ład 


mm., termometru 18'6 O.; wiatr północny. ; łowieńskie ukła- d du k $ W Sukiennicach: Handel Karliñski | zapisat 

= ` kraj. Zwiagk : iz niektóre stronnictwa siowiensk a- | zostaną do sądu Karnego. č | ; cacao: Handel Karlińskiego; skle i 
po onane, keee e a a PAE rządem W sprawie niezatwierdzenia Zamach samobójczy. Dzisiejszej nocy podczas (w hali) Mańkowskiej, Z = pamiętajmy i j 
E $ leiski I : E przechadzki na Błoniach grona słuchaczy krakow-| Na Małym Rynku: Trafika Alfusa, stolik 
Repertoar teatru miejskiego Im. Słowackiego skiego uniwersytetu, wystrzałem z rewolweru w skroń 


? w Krakowie. -~ Prayszicrocıne mangwry. usiłował odebrać sobia życie słuchacz praw N. N. 
We środę: „Kordyan*, 

We ozwartek:; „Wesele“, 

W piątek: „Tamten“. 


Agencji J. Hopcasa i Salomonowei 1 true GZK | ih ipj“ 
aż ; ł > Przy ulicy Siennej: Hena ś Dębkow- 0 OWARZYSIWIE,, oiy l owej t 
Wiedeń. Przyszłoroczne manewry cesarskie | Desperat na szczęście zranił się tylko nieznacznie |skiego (obok gimnazyum św. Jacka). "nę HI 2x 
odbęda się na tem samem terytoryum,|i po udzieleniu mupomocy przez kolegów, przewie- | Przy ulicy Karmelickiej: Handel Hildo- " e 


P sora depona. iw; na którem się miały odbyć manewry w roku |ny został do mieszkania własnego. wej 1. 8; Nasalik i Ska l. 46. $ 
a ra tw i - ` = m i r" J , 3 =— i i | ; z ; a =. . 
ah | ża wszystkim owadom! Żądajcie przeciw molom „Antymolin*, najradykalniejszy środek, nattaliną o silnej woni i papier juchtowy. Pra- z (í Dln 
z wdziwy proszek imetyjskki przeciw karakonom, szwabom, nasilniejszy ze wszystkich, za skutek ręczy się. Przeciw muchom lep. Przeciw 8 iE: JU u 
i iere pluskwom wypróbowany płyn. Przy poceniu nóg uznany jako najlepszy „Antyseptyczny*. Po niskich cenach oddaję lakiery i farby P ź A j ę Pf W 
sy pokostowe ua posadzki, Famio! Taniet Polecany krem przeciw piegom, wypryskom itd. Jeżeli nie będzie skuteczny pieniądze się zwraca, ZT ia 1) A ota ABB 


Ni oSt, 


SAG 


ETEO OZ A ENEE SET E TEE 


Waaowa 
po wyższym urzędnikn, przyjmie kilka panie- 
nek na stancye z całem utrzymaniem, za umiar 
kowaną cenę. Fortepian na miejscu. — J. W, 
Kraków, ul. Kanonicza 4, IIT p. 5747 26 


REINGKGIY namiydcł koia; rjalny 


z praktyka sądowi i adwokacką, biegły w spor: 
nem, przyjmie posadę u notarynsza lub adwo- 
kata. Adres: Buczyński postę restante Kraków. 


5594 1 8 


` 


B starszy o rozległych znajoro- 
Hej GZYZNA ściach, obeznany z walcz 
gałęziami handlu i przemysła, szuka posady 
korespondenta w języku poiskim lub niemie- 
ckim. L. G. roste rest. Kraków. 5834 1 4 


Gawerner 


do chłopczyka (pierwsza gimn.) 
poszakiwany 
do Królestwa Polsziego. Muzykalni mają pierw- 
szeństwo, Ulica Straszewskiego 27, pensyonat, 
+ 5:99 1 3 


Rządca dóbr 


w sile wiekn, żokaty. z chlubnemi świadectwa- 
Zi z kraju i zagranicy, zaajacy się na leśni- 
ttwio, posznkuje posady od 1 października. — 
(9 pod 33, ©. posta rest, Brasiczyn. 

5832 1 4 


Koras sandsatbuchalter 


. * 


samodzielna, rutynowana siła biurowa. dobry 
śbilansista, władający w słowie i piśmie dosko- 

nale językiem niemiechimm, piszący biegle 
ma maszynie, poszukuje odpowiedniej posady. 
©. zgłoszenia pod BI. B. BA. 3. poste restante 
raków, za okaz. kwiia inser, 5598 1 3 


wag | fortepianów 


| W. Barabasza 


Rrakzów, Rynek 38, A-R, 


dom W-go Fischera — poleca 
instrumenta używane po 
cenach najniższ rech, tak do Ki 
wgnajiau jak i zęrzedaży, K 


8 
kola / Rieg 
RU FERRIER 
ianen Sisir Prozedłeń przy Kościoła ŚW. ui 
«= W RMIKowia, ul, ŚW. Jasa |. J, 


mająca prawo publiczności, 


3 ki. wy- 
ział, i 4pospol., 


połączone z peusyona- 
tem, enaa A do wpisu panienki do- 
chodz aco jakoteż i pensyonarki. 

" Wpisy rozpoczną się z dniem 31 sier 
pnia od godz. 9 do 12, a po pama 
od 3 do 6, a kurs nauki me =. ag 
nabożeństwem 4 września. 5855 


- RORZIBA Ruiha 


przyjmie na mieszkanie z catem ulrzy- 
maniem dwóch lub trzech uczniów szkół 
średnich. Pomoc w naukach, wynik za- 
pewniony, ceny umiarkowane. Wiado- 
mość: pl. Matejki 12 u portyera dyre- 
keyi kolei py. w Krakowie, między 
3 rano a 2 po południu. 5895 1 8 

4 

1 


Asystenta technicznego 


dobrego TySOW nika i sumiennego, z 
ktyką u autoryzowanego geometry, ob- 


pra- 
znajomionego gruntownie z pomiarami 
gruntów, poszukuje em. c. k. radca bu 
downictwa Tomasz Słomski, urzędowo 
upoważniony inżynier budowy i geome- 
tra w Krośnie, cd 1 września 1910 p 
Zgłoszenia albo pisemne ze zgłoszeniem 


dokumentów uzdolnienia, albo osobiste. 
5890 


Mały Rynek 1, 2d 
ERgIISN lessons m front. Tecons 
də français là-même, — "Mieszkanie dla 


panien. 5892 1 8 


Prayima panienki 


zə szkół na stalicyę, wikt i naukę. — 
Dom połski, szlachecki 


. „Marya“ poste 
restante Kraków. 


5897 1 2 


- $troiciel fortepianów 


pror No wszelkie reperacye po cenach 
umiarkowanych. A. Bild, Miodowa 37. 
53874 1 10 


Panienka 


znajdzie umieszczenie z całem utrzyma- 
niem. Konwersacya uiemiecka bezpła- 
tnie. Fortepian na miejscu. Ulica Nie: 
cała L 1, II piętro. / 5889 1 10 


, MASZYNA 10 pisania (IV 


z pismem widocznem, zaraz do sprze- 
dania. Wiadomość we fabryce wody 


sodowej, Szlak 7 5502 12 75 
szkół średnich, z do- 


Uczniowie brego domu, znajdą 


umieszczenie i staranna opiekę u profe- 
Sora gimn. filologa, energicznego, zdol- 
aego pedagoga. Fortepian w domu, na 
żądanie konwersacya niemiecka, pomoc 


„w nauce. Prof. gimn, Dębniki, ul. Ko- 
'nopnickiej L6 Ip i kh a 38 


ADA BARBE 


piętrowy, murowany, narożnik o 15 oknach 
trontu, a 29 ubikacych, w IX dzielnicy 
(Ludwinów), "dobrze się rentujący, do sprzeda- 
nia, Wiadomość w Magazynie robót ręcznych 
„iris“, Kraków, Floryańska 32,Ip. 5684 3 4 


Potrzebny chłepiec 


w wieku koło 14 łat, umiejący czytać 


Joa 


i pisać, do drobnych posług. Wiadomość 
w Administr. „N. Reformy“. 538710 


Kierownika 


do samodzielnego prowadzenia handlu, 
poszukuje Zwiazek spożywczy arzędni- 


ków i funkcyonarynszy w Rzeszowie. 
Kaucya 2000 K, pensya wedle umowy. 
Posada zaraz do objęcia. Zgłoszenia do 
Dyrekcyi na = „A Marszalika. 


Dla pp. Emerytów 


Dwa pokoje słoneczne, suche, ciepłe w 
zimie, w obywatelskim domu, 25 minut 
od Krakowa, z całem utrzymaniem i 
obsługą, do wynajęcia od 1 września. 
Bliższa wiadomość w aptece p. Miku- 
ckiego w Rynku, vis-à-vis odwachu. 


Borhaitor Korezpondeni 


poszukuje wieczornego zajęcia biurowe- 
go za skromnem wynagrodzeniem. Ła- 
skawe zgłoszenia „Praca“ posto rest. 
Kraków, 5808 1 2 


maki! Sok malinowy! 


opłacona, za zaliczką, żywa raki. 60 raków wiel- 
kich kor. 8-50; 80 raków średnich kor. 6' 50; 
sok malinowy lite po 80 kb., B, Kaphan, Buczacz. 


, 5881 1 2 


4 SKRA 


pastwilowe z szybami do sprzedania bar- 
krzy; anio, Wiadomość: Mia 58. 5812 


mający początki, poszu- 
Praktykant kuje miejsca do korzen- 
nego sklepu. Zgłoszenia „Prakiykant” 
poste rest. Kraków, za okaz. kwitu ins. 
729 2 2 


piod pszczelny | 


prawdziwą, czystą patokę, z własnej pasieki, 

świeży, tegoroczny, posyłam za pobraniem po- 

cztowem w 5 kg. blaszankach, wraz z opłatą 

p. SR i opakowaniem po 8 kor za 5 kg. 

P. Stelmach, Sosnów, p. Siemikowce. 
5786 4 10 


KERE POŃiEROK 


z lepszych domów znajdzie umieszcze- 

nia tudzież troskliwa opiekę i pomoc 

w naukach u byłej nauczycielki w Tar- 

nowie. Zgłoszenia: M. Z. poste AE 
3 


Tarnów. , 5839 2 
Do wykRajecia | 
ed 1 września lub paztośctaika 


przy ul. Lubomirskich 1. 39, po 5 obszerno po- 
koje z kuchnią, przedp,, łazienką, po 2 chszer- 
ne pokoje, kuchnia, przedp. „łazienka, I piętro, 
i 1 pokój dnży, kuchnia, przedp., łazienka, 
parter, wszystkie pokoje frontowe, z widokiem 
na wielki ogród Zakładu Lubomirskich. Wia- 
domość tamże od 11 do 12 i od 5 do 6. lub 
w binrze architekty B. 'forbego przy ul. Stra- 
szewskiego 10, od 3 do 4 popoł. 5307 9 10 


Zdolny i uczciwy 


czeladnik iapicerski 


znajdzie stałe miejsce. Zgłoszenia pod 
3244 przyjmuje Administracya „No- 
wej Reformy“. 3241 17 0 


v my 


Se WY STRZEGAC się, ~ akune a 


i Sp. 


Główny skład w SA J. Hanaka i A 


Mag. Farm., Kraków, Szewska 5. 4985 7 


Pożyczki 


hipoteczne na DZY miejskie i dobra. Naj- 
wyższe pożyczki osobiste urzędnikom, profeso- 
rom, nauczycielom stałym, pocztmistrzom, ad- 
junktom, respicyentom, nadstraźnikom z pła- 
cą ponad 1600 koron, w ciagu kilku dni: 
Zastępstwo banków, Lwów 75. Markę do- 
łączyć. Uczciwość poręczona. 5422 8 9 


I. mn 810. 5388 1 3 


inni lagi, 


Celem oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowy skrzydła przy szkole Sztuk pię- 
knych w Krakowie, odbędzie się w Bu- 
downietwie miejskiem oddział A. rozpra- 
wa zapomocą ofert pisemnych dnia 5 
września b. r. o godzinie 12 w po- 
łudnie. is 

Plany, kosztorysy i warunki można 
przeglądać w rzeczonem biurze w go- 
dzinach urzędowych. 

Oferty wniesione po terminie lub nie 
sporządzone wedłng wzoru, nie będą 
uwzględnione, i: 


Kraków, dnia 20 sierpnia 1910. 


~ 


Z W Rakowie u jęk e" EE M 0 U BERG w Krakowie, ul Jagiellońska 10. 


” 


saso  KABTYCZNE 


: Żołądek wzmacniające 
przeczyszczające pastyiki 


NOWA REFORMA 


buduje 


ni Roman 2. Ciesielski 


Kraków ---- Garncarska 14. 
Telefon 1073. 


_Schichta mydto je 


prawdziwem z nazwiskiem 


| el nichia fabryka mydła 


zmajduje się 


W CZECHACH 


jest zatem 
przedsieębiorstywem nustryarkicen 


st 


st jedynie 


A 


Kapitał anstryacki! Wiaściciele austryncoy! | o 
n y TI 
pik HA a -Panna 
Fyd | umiejąca pisać na maszynach i mająca egza- 
ija mai } an igi jsi min z rachunkowości, buchalteryi, i z p akty 
ką poszukuje biurowej posady. -= Adres. pod 


JÓZEFY KRATZER w PODGÓRZU 


przeniesiona do Rynku głównego L. 7, II piętro, 
Wpisy w pierwszych dniach wrześnin. 5589 4 8 


Willa murowana 


Praduik Czerwony, Wielki Kraków, do sprze- 
dania. Cena 24.000 kor, — Wiadomość bliższa: 
Domagalski, Wygoda 4, 5628 6 6 


LNY JRZYKTOWA 


męski, Polak, potrzebny zaraz do pier- 
wszorzędnego magazynu ubiorów mę; 
skich w Warszawie. Szczegółowe 0- 
terty z wyszczegółnieniem dotychczaso- 
wych prac Graz wynagrodzenia, przesy- 
lać pocztą pod adresem: y$. Ze Ba, 
poste restante Warszawa. <. 5707 3 


Panienki 


znajdą pomieszczenie z całodziennem utrzyma- 

niem. Warunki przystępne, konwersacya fran- 
cuska bezpłatnie, fortepian na miejsco. Ulica 
Czysta 3, II piętro. 5756 6 10 


Miód patokę 


karacyjny i deserowy z własnej pasieki, wysyła 

w 6 kg. puszkach za 7 K opłatnie ks, Wł. Mi- 

kitka, "proboszcz w nnan p. Denysów, 
0 


ukopane, PEZOCZNICE 5 


Pokój słoneczny Zz wenghag, d9 
wynajęcia. 5708 3 3 


Uczeń 


z dobrego domu, zostanie przyjęty jako prakty- 
kant w handla korzennym i delikatesów Mi- 
chała Hanusza w Krakowie, ul. Karmelicka 40, 
Zarmiejscowi mają pierwszeństwo, 5743 5 5 


Panienki 


uczęszczające do szkół w Krakowie, znajdą u- 

mieszczenie z całem utrzymaniem i macierzyń- 

ską opieką przy rodzinie urzędniczej. Adres do 

1 września: N. A. poste restante Alwernia, 

potem Kraków, ul. Aryańska l. 4, I piętro. 
/ 575333 


Młody, zdolny 


urzędnik bankowy | 


chrześe., z maturą i wied, akademią han- 
dlową, praktyką towarową i bankową, 
poszukuje posady w jakiejkolwiek in- 
stytucyi handlowej lub przemysłowej w 
miejscu lub na prowincyi. Ia referencye 
i świadectwa. — Zgłoszenia pod: T. G. 


i) 


W. W, Aniela poste rest, braków. 5809 3 3 
JĄ 


- SMROKÓW (AG? (BLA 


BE nie na mieszkanie wraz z utrzymaniem 
starszą pani, gdzie znajdą troskliwą opiekę, — 
M. B. Łazienna 7. IT p, na prawo. 84336 


Parcels 


53 sążnie, w śródmieściu, do sprzedania. 
Wiadomość: Wygoda 4. 5627 4 6 


Sk 
P nn PRAZDZIWYCH 


/PALA HERZ TA 
ER 


Palina-Kautschuk Gesellsthat m. b. 
IY., Taubstummengaśse 5. 


PENSYONAT „POLONIA! 


Straszewskiego 25. 


(vis å vis Uniw. Jagiel.) wysoki parter, poleca 

pokoja z komfortem urządzone na dłuższy i 

krótszy czas, Tamże obiady w domu i na miasto, 
5306 5 26 


Di PP. Strdentów 


jak corocznie mieszkanie wraz z całem utrzy- 
maniem (na żądanie z pomocą w nauce) po ce- 
nie przystępnej. Karmelicka 21. 5608 3 8 


Przy ul. św. krzyża L 3 
do wynajęcia od 1 września b. r, pokoje 
z komfortem umeblowane, z całkowitem 
utrzymaniem. Tamże wzorowa pensya 
dla uczniów szkół średnich z domów 
obywatelskich. 5886 3 10 


kucharka I pokojówka 


potrzebne od 1 września w zakładzie 


ywa m, Kraków, Szujskiego 11. 
5837 3 8 


Raki 


co dzień ze świeżego łowu, wysyła opła- 
tnie, za zaliczką, ręcząc, że nadejdą 
żywe: 80 raków na zupę 7 K, 60 ra- 
ków olbrzymich K 8:50, 40 raków solo 


poste restante Kraków, za okazaniem! K 1210 D. Kiewitz, Poedwołoczy- 


kwitu inseratowego. 5784 2 2 


ska 5. 5845 3 10 


Barber, 


RE Bi. ai k io HB ea e: ; 


SeT 


Jm 


iatowy lnslyjgt m ink ÓW 


dla pań i panów 


TRE BERLITZ SSROQLS 


oi Langages 
w Rrakowie, UL Św. Jana 4, I pigtro 


podaje do wiadomości P. T. Publiczności, iż 
oprócz osobnych lekcyj, która rozpocząć możne 
każdoj chwili, w biczącym miesiącu co tydzień 
rozpoczną się nowe zbierowe kursa języków: 
angielskiego, francuskiego i niemieckiego, na 
ktoro zapisać się można każdego czasu. 

Nadto dnia 1 i 16 bieżącego miesiąca rozpo- 
czna się zbiorowe wieczorne kersa języków 
angielskiego, francuskiego i miemieckiego za 
opłatą zniżona. 

Gniata ta wynosić będzie K 19: - za 
kars 4-miesięszny. 

bla niezamożnych optata będzie zredukowa- 
ną do połowy. Filni a niezawmożni uczniowie i 
akademicy będa „w pewnej proporcyi od uiszcze- 
nia Kaki ZO uwo!nieni. Ba. 4 40 


Poszukuję spólnika 
z kapitałem potrzebny do opatentowania pra- 


ktycznego wynalazku, $. S. 7946. poste rest. 
Kraków, za okaz. kwitu inserat. 5814 3 83 
zdolna, samoistnie pra- 


MOW cująca, znajdzie korzy- 


stne umieszczenie, — Wiadomość pod 
„Modsżarka” poste restante Kraków, za 
okazaniem kwitu. 5734 2 2 


Uezmiowe 


z lepszych domów izraelickich, znajdą umie- 
szezenie w domu inteligentnej wdowy. Wiado- 
mość u Joanny ense yaga gł 17. 578183 


Uczeń 
z klas niższych znajdaie umieszczenie przy in- 
teligentnoj rodzinie, Opieka staranna, męska 
zapewniona. Wiadomości udzieli apteka „pod 
Barankiem*, Kraków, Mały liynek, 5542 2 3 


_ to wynajęcia - 
2 lub 3 pokoje frontowe, na parterze, na biu: 
ro, i 2 pokoje z kuchnią, przy nl. św. Gertru« 


dy 10, od 1 października. Wiadomość u wła- 
ściciela UI piętro, ua lewo. 5839 2 3 


Uczeń 


z inteligentnego domu, z niższego gimn. lub 
szkoły realnej, znajdzie umieszczenie i staran- 
ną opicke. Plac Szczepański 7, II piętro, drzwi 
Nr 9, ustnie lub listownie, 5341 26 


Potrzebmy spólmii 
zo srednim kapitelem do MAT już, a ren- 
townego przedkiybiorstwa handlowcgo, nieko- 
niocznio fachowiec, leez możliwie umiejący pro- 
wadzić książki 1 korespondencyę. Zgłoszenia 
pod "Tomasz Chowążykiewicz, e. k. sad. obwodo- 
wy, Ja łu. 5850 2 3 


09 sprzetcania 


szalunki, listwy A oparcia na ściany, dwa bu- 
feciki, kredensy i dwa wieszadła szaragi, wszyst- 
ko nadaje się do różnych lokali, ma do sprze: 
dania tanio Kafolioki handel mobli przy ulicy 
św. Jana 11. 5871 28 


Elekiromenier 
poszukuje zajęcia jako samodzielny. Re- 
flektuje na miejsce do wządzoń fabry- 
cznych lub prowadzenia tychże,  Zgło- 
szenia pod adresem: |. N., ul. „Rybacka 
L 22, Przemyśl. 659 2 2 


"Sono 


z praktyką, mająca egzamin z rachun- 
kowości państwowej, pisząca na maszy- 
nie, szuka posady biurowej. Zgłoszeuia 


pod „Eleonora“ poste restante “Kraków. 
5351 2 4 


Mioda 


inteligentaa osoba, zaająca krawieczyznę i krój, 

posiadające dobre rekomendaege, szuka posady 

do dzieci, lub jako panna służąca. £askawo 

zgłoszenia pod „Amaris“ poste rest. Tarnów. 
5787 23 t 


Cukiernia Rosiowieza 
w Przemyślu. 5643 


PA subjekta do ciast i ARA 
szkół średnich do nauki w cukierni. 


PP. Studemei 


znaj dą wygodug umieszczenie z całem utrzy- 
maniem, Stancya znana z troskiiwej rodziciel- 
skiej opieki i zawsze pomyślnego wyniki w nau- 
kach. Warnnki przystępne, — Zgłoszenia pod 
GG, Kraków, ulica Podzamcze : 9, parier na 
prawo, DU76 8 3 


Kupię w Galicyi 


zachodniej na wsi, w równinie, zasłoniętej od 
wiatrów, zdrowej okolicy lesistej, (lasy sosno- 
we) o glebie łatwo przepuszczalnej, dobrze zbu- 
dowany dom lub willę z kilkamorgowym ogro- 
dem, ew cntualnie także polem, nie daleko sta- 
oyi, kolei i większego miasteczka. Zgłoszenia W. 
Marymnowicz, Zakopane, Jagiellońska „Stella“, 
53814 3 4 


Kobieta 


której nie miła samotność, a wy jecha- 
łaby za granicę, może się zgłosić, Po- 
żądane: 500 kor. rysopis i fotografia. 
Rzecz traktowana bardzo poważnie. — 
Zgłoszenia do 25 b. m. po znakiem: 
Kazimierz poste restante SYrynica 
m GÓR 074838 | Kraków, dnia 20 sierpnia 1910. ` |kwitu inseratowego. 678422 Iska$. 5345310 I(Zdrój. _5843 2 2 


ai 


klinicznie wypróbowane, dzialają mieznwednmie, das 
godnie i nstalejąco, Prawdziwe tylko z nazwiskiem 
Pndeiko za 70 hal, i K 2.40. Heil, Geist- 
oke Wiedeń, L, Operngasse 16. ure one 

e. k. nagrodą państwową 


ME krajów wyrabia inżynier 

. GELIEFI AŻ UŚ 
przez władzę ka i zaprzysiężony rzecznik patentowy w Wiedniu 
O l2E terstnangp NE ak 


Środa 24 sierpnia «410. 


T (1aqizgq Bamey 
8 ež 
GG SS ((E 
Ga ag N yt 
m =z ł <A 
= SA 
aoan 5 r? E usp jne dunjysy 


1736 49 70 


Pomocnik D 


poszukuje posedy na wyjazd od 1 wrze- 
Śmia. J. W. poste rest. Kraków. 5868 2 3 


Ld 4 
mm ? 
Korzystne zajecie 
znajdzie zaraz wymowny akwizytor (akwizytor- 
ka), zdolny w zbieraniu inseratów. Zakład wy- 
dawn. „Krakus“, Kraków, Zgoda 3. 5782 3 8 


Do sprzedania 


Klacz b. piękna, używana do wszystkiego, wraz 

z półkrytym powozikiem i nprzężą. — Prądnik 

Czerwony, przy gościńeu ostatni dom na dewe, 
104. 


PISKNA yilla 


we Witowie pod Zakopanem do sprze- 
dania. — Wiadomość: Dr Janiszewski. 
Kraków, Garacarska 2. 5781 6 8 


kowe kursa przygotowawcze 
do egzaminu z Ra owości pańs twowej i bu- 


chalteryi kupieckiej pojedynczej i podwójnej, 
rozpoczynam dnia 


3 wrześmia i1910 roku. 


Wpisy w biurze buchatteryjnem w Krakowie, 
ul. Fłoryańska 1. 55. — Telefon Nr. 2036/VI1L. 
codziennie od 9 do 1 i od 3 do 6. 


Stamistaw Burmatowicz 
nauczyciel buchałteryi, c. k. kw. urzędnik ra- 
chunkowy. zaprzysięźamy znawca ksiąg kandilo- 
wych i lustrator Stowarzyszeń zarobkowych i 


gospodarczych, były dyrektor takiego Stowarzy: 
AŻ 5785 3 0 


a 


jest st najie spszą. 


Do nabycia wyłącznie u firmy _ 


LWEINDLUNG 


KRAKÓW 


Eo EEEE 


TELEFON 995. GRODZKA 25 


Po2K. Ohal. = i1Kk. 


Za zwrotem Ś.próżnych pudełek . 
dostaje się 1 gratis. 


xa wo 


5484 8 O 


Szyb i luster 


dostarcza tanio do każdej stacyi kole- 


jowej 5256 8 0 
BED (oeófowe da handi I penye 
Kraków, Starowiśina 27. 
L, 1962, 5768 


©głeszenie, 


Przy c. k. Fabryce tytoniu w Kra 
kowie mają się wykonać roboty około 
wybudowania magazynu tytoniowego za 
wynagrodzeniem okrągło 220.000 koron, 
oraz wznicsienia piętra na budynku sto- 
larni za wynagrodzeniem okrągło 19.000 
koron. 

Celem przeprowadzenia wzmiun kowa- 
nych robót, rozpisuje się konkurs z ter- 
minem wnoszenia ofert do c. k. Fabryki 
tytoniu najdalej do dmia 9 września 
1910 r. godziny 192-tej w południe, 

Bliższych wiadomości zasięgnąć mo- 
zna w urzędowym dzienniku wiedeń- 
skim (Wiener Zeitung), oraz w urzędo- 
wej gazecie dla Galicyi („Gazeta Lwow- 
ska“ ). 

Wszelkich informacyj udzielać będzie 
c. k. Fabryka tytoniu w Krakowie od 
godziny 8-—10 przed południem i od 
3—5 po południu, jakoteż budowlano 
techniczny wydział c. k. Generalnej Dy- 
rekcyi monopolu tytoniowego w Wie- 
dniu, IX (Porzellangasse 51) we wszyst- 
kie dni tygodnia między godziną 10-tą 
przed południem a 2-gą po południu. 


Kraków, dnia 16 sierpnia 1910. 


Najlepszyśrodekna odgniotki! 
FM welski radykalny plaster na odgniotki, kg 
SE koperta 40 halerzy. Welski radykalny śro- 
$ dek na odgniotki, flakon z pędziem 60 ha- 
$ lerzy, Pootrzymaniu należytości w znacz- 
kach listowych wraz z 20 halerzami na 


* porto, tylko prawdziwy wysyła ©. Ri- 
chters Adlerapotheke, Wels, Górna 
Austrya. Również tam do nabycia słynny 
welski plaster przeciw gośćcowi i reuma- 
tyzmowi po 1 K.. Baczność na zarejestro- 


wany znak ochronny, 3450 7 8 


„Rządea drukarni L. K. Górski. 


